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Wybuch wulkanu 
na Księżycu
MOSKWA ^PAP)
Jak podała agencja TASS, 

radziecki astronom dr N. Ko- 
zyliew zaobserwował wybuch 
wulkanu na Księżycu.

Prowadząc obserwacje w sta 
cji astrofizycznej na Krymie 
uczony otrzymał 3 listopada 
br>i o 6 rano, niezwykłe zdję­
cie’ centralnego wierzchołka 
krateru „Alfons". Oto krater 
zmienił barwę na czerwonawą.

Po kilku godzinach jasność 
wierzchołka w ciągu 30 mi­
nut wyrosła prawie dwukrot­
nie. Równocześnie na zdjęciu 
widma wierzchołka pojawiły 
się wyraźne ślady linii węgla 
i jego związków. Na następ­
nych zdjęciach krater wyglą­
daj już jak normalnie.

Dr Kozyliew oświadczył, że 
zjawisko, które utrwalił na 
zdjęciach było wybuchem wul 
kanu. Najpierw z krateru wy­
dobywał się popiół wulkanicz 
ny (właśnie dlatego wierzcho­
łek stał się czerwonawy), póź­
niej zaś gaz.

Przewodniczący Rady Astro­
nomicznej Akademii Nauk 
ZSRR A. Michajłow powie­
dział, że obserwacje dr. Ko- 
zyiiewa mają duże znaczenie 
naukowe. Wstępna analiza 
spektogramów wykonanych 
przez Kozyliewa nie budzi wąt 
pliwości co do tego, iż uczony 
obserwował wybuch wulkanu. 
W związku z tym można uwa­
żać, iż poglądy tłumaczące 
osobliwości rzeźby terenu Księ 
życa działaniem padających 
na srebrny glob meteorów są 
niesłuszne. Wybuch wulkanu 
dowodzi, iż na Księżycu, po­
dobnie jak na Ziemi zachodzą 
procesy górotwórcze wpływa­
jące na ukształtowanie po­
wierzchni
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Dodatkowe kredyty na 1958 rok
wykonanie planu trzech kwartałów

Obrady sejmowej Komisji
Planu Gospodarczego Budżetu i Finansów

WARSZAWA (PAP)

DĄBROWSKI i minister finan­
sów — Tadeusz DIETRICH.

towarzyszyła w m kwartale br. 
tendencja spadku cen, w przeci­
wieństwie do I półrocza, kiedy to 
wzrastały one w sposób utajony.

tamę
brudom?

czytaj str. 3

CXY 
TEŁ Kto położy

11 telestacji

WIELKOPOLSKI

Komisja Planu Gospodarczego, Budżetu 1 Finansów rozpatrzyła 
projekt ustawy o kredytach dodatkowych na rok bieżący oraz 

wysłuchała sprawozdania prze wodniczącego Komisji Planowa­
nia przy Radzie Ministrów— dr S. Jędrychowskiego o przebie­
gu wykonania Narodowego Plan u Gospodarczego za okres 9 mie­
sięcy br. W posiedzeniu Komisji wzięli udział: prezes Najwyż­
szej Izby Kontroli — Konstanty "--------------— ' ' ‘

Projekt ustawy o kredytach 
dodatkowych na br. — zrefe­
rowany przez pos. Eugeniusza
Ajnenkiela zawiera kilka
zasadniczych pozycji.

Jedna z pozycji dodatkowych 
kredytów — to ponad 1.8 mld. zł 
przeznaczonych w tym roku na 
podwyżki plac, rent i emerytur.

Projekt u awy przewiduje dal­
sze dodatkowe kredyty na pokry­
cie wydatków związanych z pod­
wyższeniem cen skupu niektórych 
artykułów rolnych,, usunięciem 
szkód spowodowanych klęskami 
żywiołowymi oraz uruchomie­
niem dodatkowych Inwestycji.

2 proąramy

Ponadto wydatki budżetowe uleg 
ną podwyższeniu na skutek obniż­
ki cen światowych niektórych 
eksportowanych, przez nas towa­
rów głównie węgla, w związku ze 

lianą niektórych cen zaopatrze­
niowych — benzyny, spirytusu su­
rowego itp. oraz z powodu zmia­
ny sposobu finansowania niektó­
rych wyrobów deficytowych w 
przemyśle spożywczym, spółdziel­
czości pracy [ obrocie towaro­
wym. Te ostatnie wydatki wynio­
są 4.865 min. zł.

Przewodniczący Komisji Pla 
nowania, przy Radzie Mini­
strów dr S. Jędrychowski 
przedstawił Komisji sprawo­
zdanie z wykonania NPG w 
tym roku.

Nr 272 (4601)

W handlu zagranicznym w ciągu 
9 miesięcy br. wykonano 72 proc, 
rocznego planu importu. W eks­
porcie wykonanie planu rocznego 
wynosi 69,5 proc. Obecnie jest już 
opracowany projekt planu handlu 
zagranicznego na rok przyszły — 
który wskazuje możliwość zrów­
noważenia naszego bilansu płatni­
czego.

W tym roku wystąpił ostrzej niż 
kiedykolwiek, deficyt siły robo­
czej, który hamuje wykonanie pla 
nów w wielu działach gospodarki.

Według danych Ministerstwa 
Pracy i Opieki Społecznej, najpil­
niejsze braki siły roboczej w po­
szczególnych gałęziach przemysłu 
ocenia się następująco: w przemy­
śle węglowym — 14 tys. osób; w 
budownictwie — 15 tys.; w prze­
myśle ciężkim — 3—4 tys.; w prze 
ntyśle chemicznym — 1,5 tys. i w 
przemyśle lekkim — 3—4 tys. o- 
sób.

Siedmioletnie perspektywy 
rozwoju telewizji

W ciągu 
produkcji

9 miesięcy br. plan
przemysłowej

przekroczony o 4,1 proc.,',
został 

■ przy

12 bm. w Sali Kongresowej ■ 
Pałacu Kultury i Nauki w 
Warszawie odbyto się spotka­
nie ludności stolicy z delega­
cją PRL, która powróciła ze 
Związku Radzieckiego. (Zdję­
cie u góry).

Radio 
Telewizja i „Głos" 

— Szkołom

WARSZAWA (PAP)
W Ministerstwie Łączności i Ko­

mitecie do spraw Radiofonii „Pol­
skie Radio”, dyskutowane są obec 
me wytyczne XII Plenum KC 
PZPR w części, dotyczącej projek­
tu planu rozwoju telewizji w Pol­
sce w okresie najbliższego 7-lecia 
i następnie do 1975 r.

Ustalona w wytycznych maso­
wość telewizji, wymaga: poważnej 
budowy 1 rozbudowy ośrodków te 
lewizyjnych, rozwoju programu te 
lewizyjnego l utworzenia szero-
kiej sieci stacji obsługi 
nej (naprawy).

Ok. 44 proc, ludności 
mieszkuje już obecnie

telewizyj-

kraju za- 
w zasięgu

Przedstawiciel Kamerunu
gościem
młodzieży wielkopolskiej

Rnf. wł.)
Na zaproszenie Komitetu Współ­

pracy Organizacji Młodzieżowych 
Przybył do Poznania sekretarz 
Związku Młodzieży Demokratycz­
nej Kamerunu — Marie Ndjog- 
Aioys.

W środę gościł on wśród poznań 
Much studentów, a w czwartek 
Podejmowany był serdecznie przez 

omitet Wojewódzki Związku 
odzieży Socjalistycznej. Marie 
Jog-AIoys odwiedził w tym dniu 

M'e*kopolską Fabrykę Urządzeń 
Mechanicznych, odbywając spotka 
01a z przedstawicielami dyrekcji, 
fady zakładowej, organizacji par- 
yjnej oraz aktywem ZMS.

o południu w towarzystwie I se 
retarza KW ZMS — Jana Pawla- 

orthU^a^.S^ a** Wągrowca, gdzie 
yło się spotkanie z miejscową 

młodzieżą.
W dniu wczorajszym gościa z 
merunu podejmował Zarząd 

^łewódzki Związku Młodzieży 
Wojskiej. (tc)

odbioru programu telewizyjnego 
nadawanego przez stacje: Warsza­
wa, Łódź. Katowice, Wrocław i Po 
znań. Zakłada się, że do 1965 r. 
nadawcze telestacje obejmą zasię­
giem tereny kraju, zamieszkałe 
przez 70 proc, ludności (plan pers­
pektywiczny kraju). Planuje się 
budowę nowych ośrodków telewi­
zyjnych i stacji nadawczych w 
Szczecinie, Gdańsku, Bydgoszczy, 
Krakowie, Kielcach, Zielonej Gó­
rze. Dzięki temu, Polska w 1965 r. 
dysponować będzie już 11 dużymi 
ośrodkami telewizyjnymi. Ponadto 
przewidywana jest poważna roz­
budowa (zwiększenie mocy) tele- 
stacji w Łodzi i Poznaniu.

Przyjęto zasadę, iż dla zapew­
nienia odpowiedniego poziomu pro 
gramu oraz obniżenia kosztów je­
go tworzenia i nadawania — nale­
ży stworzyć jeden ogólnopolski 
program telewizyjny. Składać się 
na niego ma program Warszawy i 
odpowiedniej jakości fragmenty 
programów ośrodków terenowych.

Ponadto przewiduje się utworze­
nie (początkowo tylko dla Warsza 
wy) — II programu telewizyjnego.

czym produkcja przemysłowa w 
stosunku do tego samego okresu 
roku ub. wzrosła o 9,3 proc.

W rolnictwie zbiory zbóż, mimo 
nieco ń niejszego w tym roku u- 
rodzaju, będą nieznacznie wyższe 
lub równe z zeszłorocznymi, a to 
ze względu na większy areał u- 
praw. Zbiory buraków ukształtują 
się również na poziomie, zbliżo­
nym do ub. roku.

Zbiór ziemniaków ma być o 1 
min. ton wyższy niż w roku ub.

W budownictwie mieszkaniowym

Nie znaczy to, w tych sa­
mych przemysłach, przedsiębior­
stwach nie istnieją jeszcze przero­
sty zatrudnienia. Nadal występują 
dysproporcje w rozmieszczeniu i 
podaży siły roboczej.

Po trzytygodniowym prawie 
pobycie w Związku Radziec­
kim 12 bm. w godzinach ran­
nych przybyła do Warszawy 
delegacja Polskiej Rzeczypo­
spolitej Ludowej.

■ Na zdjęciu dolnym Włady­
sław GOMUŁKA przed fron­
tem kompanii honorowej na 
Dworcu Głównym w Warsza­
wie. Z tyłu dyr. protokołu dy 
plomatycznego — ambasador 
Jerzy GRUDZIŃSKI.
CAF — fot. (2) Czarnogórski

18 dzień procesu

Erich Koch osobiście

Jak już donosiliśmy, 
„Głos Wielkopolski” przy­
łączył się do podjętej przez 
Radio i Telewizję Poznań­
ską akcji zbiórki fundu­
szów na budowę szkół. 
Przyłączył się czynnie — 
trzeba zaznaczyć. Pierw­
szym aktem tej unii jest 
„uchwała” członków zespo 
łu redakcyjnego „Głosu” o 
jednoprocentowym podat­
ku od trzech kolejnych, 
miesięcznych uposażeń, na 
rzecz wspomnianego fun­
duszu.

Wiemy o tym, że inicja­
tyw podobnego charakteru 
było już sporo. Jesteśmy 
przekonani, że będą się one 
rodzić co dnia, w coraz to 
nowych środowiskach, za-

rozkazywał mordować Polaków kładach 
cjach. I

pracy, instytu- 
dlatego właśnie

otwarte zostało specjalne

istnieją opóźnienia 
planów. Głównym 
brak siły roboczej.

Zapasy towarów 
handlu wzrosły w

w wykonaniu 
hamulcem jest

rynkowych w 
tym roku bar-

dzo poważnie, w szybszym tempie 
niż dochody ludności 1 jej zasoby 
pieniężne. Dlatego też przyrost e- 
misji do 4cońca III kwartału br. 
był znacznie wolniejszy niż w la­
tach poprzednich. Tym procesom

Plenum
KC KPZR

MOSKWA (PAP)
Dnia 12 bm. odbyło się Ple-

$ Jak samemu 
buty reperować

$
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Rozmowa z 
kiem piekła 
w sprawie 
ojca
Abraham w

kicrowni-

sztucznego

Poznaniu
Talerze latają nad mia­
stem

$ Antoni pomaga w
••Koziołkach”

$

£

Krótki wierszyk A.
Swinarskiego.

M.

j^-hopp” dla wszy­
stkich

1 mne rewelacje 
'^•Mowszym numerze 

^'•dnika satyrycznego

Za miesiąc otwarcie 
wystawy 
poświęconej KPP

WARSZAWA (PAP)
W Rotundzie przy Placu Fe­

liksa Dzierżyńskiego w War­
szawie trwają obecnie końco­
we prace nad przygotowaniem 
wielkiej wystawy poświęconej 
Komunistycznej Partii Po1^’ 
organizowanej w związku z 40- 
leciem KPP. Otwarcie wysta­
wy nastapi w połowie grudnia 
bież. roku.

num Komitetu Centralnego Ko 
munistycznej Partii Związku 
Radzieckiego. Plenum omówi­
ło i zaaprobowało projekt tez 
referatu Nikity Chruszczowa 
na XXI Zjazd KPZR. „Wskaź­
niki rozwoju gospodarki naro­
dowej ZSRR na lata 1959— 
1965”. Plenum postanowiło o- 
publikować tezy w prasie i 
przeprowadzić nad nimi szero­
ką, przedzjazdową dyskusję.

WARSZAWA (PAP)
13 bm. — w 18 dniu procesu Eri­

cha Kocha — Sąd przesłuchał 
dwóch świadków.

Pierwszy z nich Magdalena Ko­
lek _ autochtonka, która zezna­
wała w jęz. niemieckim, zna Ko­
cha jeszcze sprzed wojny. Opo­
wiadała ona o narastającej fali 
terroru w stosunku do ludności 
żydowskiej w Prusach w latach 
1936—38. Antyżydowskie wystą­
pienia — kierowane przez NSDAP, 
której najwyższym zwierzchnikiem 
w Prusach był Erich Koch — za 
bicie, znęcanie się, prześladowa­
nia, a nierzadko morderstwa i 
bezprawne osadzanie w więzieniu 
i obozach świadek, której mąż 

Niemiec był członkiem NSDAP i 
funkcjonariuszem innych hitle- 
rowskilch organizacji, znała za­
rządzenia dostępne tylko dla zau­
fanych. Świadek dwukrotnie zet­
knęła się z Kochem. Pierwszy raz 
na zebraniu partyjnym, na któ­
rym Koch powiedział m. in.: 
„Gdy zostanie zabity jeden Nie­
miec, to w Polsce czy też na U-

DZIEJÓW.STUDIA Z
POLSKIEGO RUCHU 

ROBOTNICZEGO”
Nakładem „Książki 1 Wiedzy” 

ukazały się „Studia z dziejów pol­
skiego ruchu robotniczego” — A- 
dama Próchnika.

NARADA W SPRAWIE 
TRANSPORTU LEŚNEGO

13 bm. zakończyły się w War-
szawie obrady II krajowej konfe­
rencji naukowo-technicznej, po­
święconej problemowi dróg i trans 
portu w gospodarce leśnej.

WYBITNI PRAWNICY INDII 
PRZYBYLI DO POLSKI

krainie trzeba za to rozstrzelać
od 10 do 20 Polaków lub Żydów”.
Świadek stwierdza, że wszystkie
przemówienia Kocha były wrogie 
wobec Polaków i Żydów. Koch ma 
wiał również, że „na razie trzeba 
ich oszczędzać, bo są nam patrzeb 
ni do niewolniczej pracy”.

13 bm. przybył do Warszawy, po 
kilkudniowym pobycie w Moskwie 
— minister sprawiedliwości Repu­
bliki Indii — A. K. Sen, wraz z 
grupą ośmiu wybitnych prawni­
ków hinduskich.

konto PKO Poznań nr
5—9—G5C—Radiowy Fun­
dusz Budowy Szkół.

Składki można oczywi­
ście wpłacać także w go­
tówce w lokalu redakcji 
Polskiego Radia ul. Ber- 
wińskiego 5 oraz w re­
dakcji „Głosu Wielkopol­
skiego” ul. Grunwaldzka 
J9 pokój 62. Nazwiska ofia 
rodawców będą publikowa 
ne na naszych łamach oraz
przez radio. oto ich
ostatnia, aktualna lista:

Uczennice Liceum Ogólno­
kształcącego nr 5 w Poznaniu 
(z okazji „Dnia Nauczyciela”) 
1.560 zł; Anna ZIMNA, Janusz 
ORWAT, Edmund DUDZIŃSKI, 
Kazimierz PRZYBYLSKI, He­
lena BOROWIAK, Jadwiga BIE 
LARZ, Aleksander KOSICKI — 
z Poznania; Tomasz NAWROT 
ze Środy Wlkp., Cecylia BI­
LIŃSKA, Ludwika ZIĘTOW- 
SKA, Helena KASPRZAK z Po 
znania.

Poselstwa • 
polskie i holenderskie 
©odniesione 
do stopnia ambasad

WARSZAWA (PAP)
Rządy Polskiej Rzeczypospo­

litej Ludowej i Królestwa Ho­
landii zgodnie postanowiły pod 
nieść swoje poselstwa w Ha­
dze i Warszawie do stopnia 
ambasad.

Plenum KC omówiło rów­
nież sprawę zacieśnienia więzi 
szkoły z życiem i dalszego roz 
woiu systemu szkolnictwa w 
ZSRR. Plenum zaaprobowało 
projekt tez KC KPZR i Rady 
Ministrów ZSRR w tei spra­
wie. Projekt ten zostanie opu­
blikowany w prasie i podda­
ny ogólnonarodowej dyskusji.

Plenum postanowiło przeka­
zać sprawę zacieśnienia więzi 
szkoły z życiem i dalszego roz 
woju svstemu szkolnictwa w 
kraju do rozpatrzenia Radzie 
Najwyższej ZSRR.

W związku z wybraniem 
członka Prezydium KC KPZR. 
N Bielajewa. na I sekretarza 
KC Komunistycznej Partii Ka 
zachstanu. Plenum KC KPZR’ 
zwolniło Bielajewa z obowiąz­
ków sekretarza KC KPZR.

Drugie zetknięcie się z Kochem 
miało charakter prywatny. Było 
to na przyjęciu. Z zeznań świad­
ka wynika, że człowiek, który na 
początku toczącego się obecnie 
procesu usiłował przekonać Sąd, 
że obce mu byłv teorie rasistow­
skie, mówił wówczas: „Siedzenie 
przy jednym stole, spotykanie się 
i przyjaźń z Polakami -----to hań­
ba dla Niemców”.

Następny świadek — Jakub An­
toniak, b. komendant wojewódz­
ki Batalionów Chłopskich na Bia- 
łostocczyźnie ' dostarczył wiele 
cennego i ciekawego materiału o 
oskarżonym.

„Na moim terenie pozostaną 
tylko ci. którzy mogą wydajnie 
pracować, wszystkie zbędne gęby 
musza zniknąć” — mówił gaulei- 
ter Koch.

A oto jak wyglądała realizacja 
tych słów: „Zbędne gęby” — to 
1.500 umysłowo chorych, których

pOłtora roku Śląskiego
INSTYTUTU NAUKOWEGO

Załoga „Rometu"
— 500 tys. zł

W 1941 r. wymordowano w szpi-
talu w Choroszczy, „zbędne gęby” 
to 600 wymordowanych w siero­
cińcach małych dzieci... Wypeł­
nianie tych zbrodniczych poleceń 
kontrolował osobiście oskarżony.

Potem przyszła kolej na Ży­
dów.

Sąd przerwał zeznania świadka 
i ogłosił, że proces wznowiony zo 
stanie 17 bm.

12 bm. w Katowicach odbyło się 
walne zebranie członków Śląskie­
go Instytutu Naukowego, na któ­
rym dokonano półtorarocznej oce­
ny działalności tej placówki oraz
omówiono zadania

KLUB KRYTYKI
Istniejąca przy

na przyszłość.

TEATRALNEJ
Stowarzyszeniu

Dziennikarzy Polskich sekcja kry­
tyki teatralnej, została przekształ­
cona w klub krytyki teatralnej.

Dokument roboczy 
delegacji USA w Genewie

GENEWA (PAP)
W czwartek odbyło się w Gene­

wie VIII kolejne posiedzenie kon­
ferencji w sprawie zaprzestania 
doświadczeń z bronią jądrową.

Delegacja Stanów Zjednoczonych 
przedstawiła dokument roboczy, 
zawierający ogólne zarysy poro­
zumienia w sprawie zaprzestania 
eksperymentów nuklearnych, u- 
względniającego również ustano­
wienie systemu kontroli między­
narodowej.

(Inf, wł.)
Załoga POMET-u 

przekazać w ciągu 
miliona złotych na 
szkoły w Głównej.

zadeklarowała 
1959 roku pół 

budowę nowej 
Obecnie dziel-

nica ta posiada dwie stare szkoły, 
które nie spełniają wymaganych 
warunków do nauki.

Również pracownicy Poznańskiej 
Huty Szkła w Antoninku postano­
wili przepracować dodatkowo 4 
godziny. Fundusz zebrany w ten 
Sposób przekażą na budowę szkół, 

(an)
Pracownicy Zakładów Młynar­

skich w Poznaniu zadeklarowali 
959 zł, Państwowego Przedsiębior­
stwa Gastronomicznego „Syrena” 
— 1000 zł. Ze Spółdzielni Usług
Przewozowych .Przewoźnik”
wpłynęło 513 zł. Przewodniczący 
Rady Miejscowej ze Zjednoczenia 
Przemysłu Taboru Kolejowego —
Kazimierz Nortman 
imieniu załogi 1545 zł.

Poza tym wpływa

wpłacił

bezimiennie
wiele datków. Komitet Budowy 
Szkół prosi o podawanie nazw za­
kładów pracy. Przypominamy 
adres Komitetu: Poznań, Nowy Ra 
tusz, p. 89, nr konta 5-9-12.

(emp)
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Wyniki wizyty polskiej de­
legacji partyjno-rządowej w 
ZSRR, wspólne oświadczenie 
polsko-radzieckie, ostatnie pro 
pozycje Chruszczowa dotyczą­
ce zmiany statusu Berlina — 
wszystkie te wydarzenia od­
biły się głośnym echem w 
prasie światowej. Czołowe 
agencje prasowe oraz dzien­
niki zagraniczne zamieściły w 
czwartek obszerne streszcze­
nia przemówienia wygłoszone 
go przez Władysława Gomuł­
kę na spotkaniu z ludnością 
Warszawy. W tych streszcze­
niach prasa zagraniczna zwra 
ca przede wszystkim uwagę 
na następujące momenty prze 
mówienia Władysława Gomuł 
ki:

1) potwierdzenie pełnej zbieżno­
ści poglądów między delegacją pol­
ską a przywódcami KPZR i rządu 
radzieckiego we wszystkich oma­
wianych problemach; 2) ostrzeże­
nie pod adresem Niemiec Zachod­
nich, przy czym cytowane są sło­
wa Gomułki, że „każdy zamach 
na polską ziemię, leżącą nad Odrą 
i Nysą Łużycką stanowi zamach 
na pokój w Europie i na świę­
cie”; 3) poparcie udzielone przez 
Gomułkę stanowisku zajętemu 
przez Związek Radziecki w spra­
wie statusu Berlina, które Pol­
ska uważa „jako logiczne następ­
stwo i odpowiedź na politykę mo­
carstw zachodnich i rządu zacho- 
dnioniemieckiego, łamiących naj­
ważniejsze postanowienia poczdam 
skie”.

-Prawdo”
to numerze czwartkowym za­
mieszcza artykuł pt. „Niezni­
szczalna jedność", w którym 
pisze:

„Ludzie radzieccy z całej duszy 
radują się, że wizyta delegacji Pol 
skiej Rzeczypospolitej Ludowej 
przyniosła tak poważne rezulta­
ty.”

Jzwiesf a*
podkreślają w artykule wstęp­
nym, że

„rezultaty te będą sprzyjały dal­
szemu umacnianiu braterstwa i 
przyjaźni między naszymi naroda­
mi, są cennym wkładem w dzie­
ło utrwalenia jedności wielkiej ro­
dziny państw socjalistycznych i 
posłużą sprawie pokoju na całym 
•wiecie.”

Wspólne oświadczenie pol­
sko-radzieckie zostało potrak­
towane przez prasę zachodnią, 
jako dokument dużej wagi po 
litycznej. Większość dzienni­
ków wybija na pierwszy plan 
zawartą w deklaracji propo­
zycję odbycia konferencji na 
najwyższym szczeblu w celu 
rozpatrzenia i rozwiązania naj 
bardziej palących problemów 
rozbrojeniowych i podjęcia 
kroków, zmierzających do 
wzmocnienia bezpieczeństwa 
Europy i świata. Wszystkie 
dzienniki podkreślają przyrze 
czenie pomocy gospodarczej 
dla Polski ze strony ZSRR 
oraz poparcie dla polskiego 
planu strefy bezatomowej.

-Manchester 
Guardian”

sądzi, że celem deklaracji 
Chruszczowa było

„przygotowanie gruntu do wypo­
wiedzenia przez Związek Radziec­
ki tej części Układu Poczdamskie­
go, która przewiduje kontrolę Ber­
lina przez cztery mocarstwa, sko­
ro — jak stwierdził on — mocar­
stwa zachodnie pogwałciły wszyst­
kie pozostałe decyzje poczdam­
skie.”

Liczne dzienniki atakują 
wprawdzie w gwałtowny spo­
sób Chruszczowa, ale przyzna 
ją jednocześnie, że premier 
radziecki wystąpił z propozy­
cją, której „nie powinno się 
lekceważyć".

Francuska agencja
AFP

pisze w swym pierwszym ko 
mentarzu o „pewnym zdumie 
niu'* paryskich kół poinfor­
mowanych z powodu deklara­
cji premiera radzieckiego po 
czym stwierdza:

„Za wcześnie jeszcze na dokład 
ną ocenę doniosłości słów Chru­
szczowa... jednak rozmaite poro­
zumienia, na których opiera się 
obecność wojsk francuskich w Ber 
linie, zachowują całą moc dopóty, 
dopóki stromy nie postanowiły ich 
zmienić za wspólną zgodą.”

W wielu bardzo nerwowych 
komentarzach prasa zachod- 
nioniemiecka i zachodnio- 
berlińska snuje najrozmaitsze 
przypuszczenia na temat da­
leko idących konsekwencji 
stanowiska ZSRR nie tylko 
dla Berlina Zachodniego, ale 
i dla przyszłego stosunku 
wszystkich czterech mo­
carstw do problemu niemiec­
kiego.

Opr.: F. B.

Poparcie dla piano Rapackiego Na Konierencn w sprawie zaprzestania

NRD żąda rewizji statusu Berlina
Konferencja prasowa

w Ośrodku Kultury i Informacji NRD w Warszawie

prób nuklearni ch

Dyskusja rusza
z martwego punktu

WARSZAWA (PAP)
13 bm. odbyła się w Ośrodku Kultury I Informacji Niemiec­

kiej Republiki Demokratycznej w Warszawie konferencja pra­
sowa, podczas której ambasador NRD w Polsce Josef Hegen
wręczył zgromadzonym dziennikarzom 
Księgę o agresywnej polityce rządu 
o zagrożeniu pokoju przez politykę 
chodnich.

Komentując oba opubliko- reg faktów świadczących 
wane w NRD dokumenty am- drodzeniu militaryzmu 
basador Hegen przytoczył sze- Niemczech Zachodnich.

Po oświadczeniu
Chruszczowa

Londyn zastosuje się
do decyzji Bonn

LONDYN (PAP)
Jak donosi korespondent A- 

gencji France Presse, rząd 
brytyjski zwrócił się do Wa­
szyngtonu i Paryża z propo­
zycją rozpoczęcia konsultacji 
w celu uzgodnienia stanowiska 
Zachodu wobec ostatnich o- 
świadczeń Chruszczowa na te 
mat statusu Berlina. Po zakoń 
czeniu tych rozmów trzy mo­
carstwa mają porozumieć się 
z kolei z rządem w Bonn. Jak 
stwierdza korespondent, rząd 
brytyjski zdaje się zajmować 
bardziej umiarkowane stano­
wisko niż USA, jeżeli chodzi 
o całokształt problemu przed­
stawionego przez Chruszczo­
wa. Zdaniem niektórych kół 
dyplomatycznych w Londynie, 
Anglicy nie mieliby zastrzeżeń 
co do ewentualnego przedy­
skutowania szeregu zagadnień 
np. natury administracyjnej 
z władzami NRD, co — jak u- 
trzymują te koła — na dłuż­
szą metę równałoby się uzna­
niu rządu NRD. Niemniej jed 
nak rząd brytyjski uważa, że 
ostateczna decyzja w kwestii 
stosunków z NRD należy do 
Bonn.

Rzecznik 
departamentu stanu USA 
o oświadczeniu 
radziecko-polskim

WASZYNGTON (PAP)
Rzecznik departamentu sta­

nu USA — Lincoln White, 
złożył w środę po południu 
oświadczenie na temat dekla­
racji radziecko-polskiej. Whi­
te powiedział m. in.

„Stany Zjednoczone uważają, iż 
rzeczywistym niebezpieczeństwem 
dla pokoju i trwałości sytuacji w 
Europie jest nie współpraca Nie­
mieckiej Republiki Federalnej w

obronnychprzedsięwzięciach
NATO, lecz podział Niemiec”. Po­
dział ten, zdaniem rzecznika, utrzy 
muje się wskutek tego, iż „Zwią­
zek Radziecki nie dopuszcza do 
utworzenia rządu, który byłby 
zgodny z wolą ludności Niemiec”.

„Oświadczenie radziecko - pol­
skie — powiedział następnie rzecz 
nik — wspomina o rozmowach na 
najwyższym szczeblu. Mocarstwa 
zachodnie oczekują odpowiedzi 
Związku Radzieckiego na ich pro 
pozycje z 31 maja 1958 r.. w któ­
rych sugerowano praktyczną pro­
cedurę — nie dającą przewagi żad 
nej ze stron — dla przedyskuto­
wania porządku dziennego ewentu 
ałnego spotkania na szczycie”.

Ogólnie biorąc — zakończył rzecz 
nik oświadczenie radziecko-
polskie jest świadectwem charak­
terystycznej radzieckiej złej inter 
pretacji posunięć 1 motywów 
Stanów Zjednoczonych”.

Książka
o polityce zagranicznej 
państw socjalistycznych

MOSKWA (PAP)
Wydawnictwo Instytutu 

Spraw Międzynarodowych w 
Moskwie przygotowuje do dru 
ku pracę zbiorową pt. Zaga­
dnienia polityki zagranicznej 
państw obozu socjalistyczne­
go”. Poszczególne artykuły 
charakteryzować będą wkład 
każdego z krajów socjalistycz 
nych do walki o pokojowe 
współistnienie.

Artykuł poświęcony polity­
ce zagranicznej Polskiej Rze- 
czyspolitej Ludowej szeroko 
omówi m. in. plan Rapackie­
go.

Grając KH/IWKI" pomagasz w n^UŁiuLni sobeimirssob e i mir siu

prasy stołecznej Białą
NRF oraz memoriał 
zbrojeń Niemiec Za-

o o-

Już
w tej chwili zachodnionie-j, 
mieckie siły zbrojne stanowią 
główny kontyngent ■ NATO. 
Oficerowie zachodnioniemiec- 
cy szkoleni są w amerykań­
skich ośrodkach wojskowych, 

zachodnioniemieckim
ministerstwie spraw wojsko­
wych działa od dłuższego cza­
su specjalny referat „fizyki 
jądrowej” przygotowujący wy­
posażenie Bundeswehry we 
własną broń atomową. W naj­
bliższym czasie Niemcy Zachód 
nie staną się najważniejszym 
ośrodkiem zbrojeń atomowych 
w świecie.

Nawiązując do kwestii statusu 
Berlina ambasador Hegen oświad­
czył że zachodni Berlin od dawna 
już stał się bazą przygotowań do 
obalenia ustroju i rządu NRD. 
Berlin zachodni zajmuje kluczową 
pozycję w strategii NATO, jako 
baza wypadowa nie tylko przeciw­
ko NRD, lecz również przeciwko 
krajom demokracji ludowej. Bro­
niąc obecnego statusu Berlina mo­
carstwa zachodnie powołują się 
chętnie na Układ Poczdamski, 
lecz trzeba pamiętać, że właśnie 
tc mocarstwa nie dochowały ani 
jednego z podstaw wych postano­
wień układu przewidującego, jak 
wiadomo, zniszczenie niemieckie-. 
go militaryzmu, faszyzmu 1 nie­
mieckich koncernów monopoli­
stycznych. Postanowienia te zo­
stały natomiast w pełni wykonane 
przez Niemiecką Republikę Demo­
kratyczną. Kto zatem nie wyko­
nał głównych postanowień Układu 
Poczdamskiego, ten nie ma prawa 
powoływać się na ten układ. W 
tej chwili nie ma żadnej podstawy 
prawnej, aby stosować postano­
wienia Układu Poczdamskiego do 
Berlina. Jest to nie tylko pogląd 
rządu NRD, ale także innych kra­
jów obozu socjalistycznego.

Celem rządu NRD — oświad 
czył w dalszym ciągu ambasa­
dor Hegen — jest pokój i dla­
tego rząd ten dąży do zlikwi­
dowania wszelkich ośrodków 
tworzących niebezpieczeństwo 
nowej wojny.

Ambasador Hegen wypowie­
dział się również nt. stano­
wiska rządu NRD w sprawie 
inicjatywy polskiej -znanej pod 
nazwą Planu Rapackiego. Nie­
miecka Republika Demokra­
tyczna podziela w pełni sta­
nowisko rządu PRL w spra 
wie strefy bezatomowej w 
Europie środkowej, gdyż ini­
cjatywa polska służy sprawie 
zachowania pokoju. Sprawie 
pokoju służy też propozycja 
NRD dotyczącą utworzenia 
konfederacji obu państw nie-

YETI W MONGOLII
Organ Związku Pisarzy RFSRR 

„Literatura i Życie” opublikował 
artykuł uczonego mongolskiego 
o yeti. Wspomniany uczony pisze, 
że w 1939 roku mongolska straż 
graniczna zabiła 3 yeti, a ostatnio 
widziano w Mongolii „człowieka 
śniegu” dwa lata temu.

„PAN TWARDOWSKI” 
NA SCENIE

TEATRU LWOWSKIEGO
Państwowy Teatr Opery i Baletu 

im, I. Franki we Lwowie wystawił 
po raz pierwszy w ZSRR balet L. 
Różyckiego „Pan Twardowski”.

HURAGAN WE WŁOSZECH 
TRWA

Już trzeci dzień trwa we Wło­
szech gwałtowny huragan, który — 
jak się wydaje — nie oszczędził 
dosłownie żadnej części kraju. 
Na całym Półwyspie Apenińskim 
setki hektarów ziemi są pod wo­
dą.
PRÓBA REWOLTY PAŁACOWEJ 

W ARGENTYNIE
Jak donoszą z Buenos Aires, 

prezydent Argentyny, Frondizi 
zlikwidował w środę, przy pomocy 
sił zbrojnych próbę „rewolty pa-, 
łacowej” na czele której miał s*ać 
wiceprezydent Gomez.
POSIEDZENIE KIEROWNICTWA 

WPK
W środę odbyło się posiedzenie 

kierownictwa Włoskiej Partii Ko­
munistycznej, na którym Gian- 
carlo Pajetta złożył sprawozdanie 
z prac parlamentarnych oraz z de­
baty nad budżetem państwowym. 

mieckich i zawarcia traktatu 
pokojowego z Niejncami. Trak 
tat ten nie może mieć charak­
teru dyktatu, ale winien u- 
względniać w pełni wolę naro­
du niemieckiego. Dlatego rząd 
NRD proponuje powołanie ko­
misji, która by przygotowała 
odpowiedni projekt traktatu 
pokojowego z Niemcami.

ELLINGTON W SZWECJI

Kompozytor i dyrygent orkiestry jazzowej — sławny Du­
ke ELLINGTON przybył do Szwecji.

Fot. CAF

Tunezja zamierza zakupić broń 
w CSR, Jugosławii i Finlandii

LONDYN (PAP)
Prezydent Tunezji — Habib 

Bourguiba, oznajmił w czwar­
tek w Tunisie, że został zmu­
szony do zwrócenia się do Cze 
chosłowacji, Jugosławii i Fin­
landii z prośbą o sprzedanie 
mu broni, „której Tunezja pil­
nie potrzebuje’’.

Jak podaje Agencja Reute­
ra, Bourguiba oświadczył w 
swym cotygodniowym prze­
mówieniu radiowym: „Nasza 
polityka wobec Zachodu nieco 
się zmieniła; sytuacja zmusi­
ła nas do nawiązania kontaktu 
z Czechosłowacją, Jugosławią 
i Finlandią w celu nabycia 
broni, której pilnie potrzebu­
jemy”.

„Zachód musi zrozumieć 
naszą sytuację — dodał prezy­
dent — i zmienić swe stanowi­
sko, zanim będzie za późno”.

Źródła oficjalne w stolicy Tu 
nezji podały w tych dniach, iż 
rząd Bourguiby zrezygnował z 
zamiaru zakupienia broni w 
W. Brytanii i Stanach Zjedno­
czonych, ponieważ oba te pań­
stwa „nie uszanowały suwe­
renności Tunezji”.

Cytowane źródła poinformo­
wały, iż rządy zachodnie wy­
jawiły szczegóły proponowanej 
transakcji trzeciemu mocar­
stwu — Francji, a ponadto na 
legały ną zapewnienie, iż broń 
— nie dostanie się w ręce po­
wstańców algierskich.

W środę wieczorem departa­
ment stanu USA zaprzeczył do 
niesieniom, iż transakcja zaku­
pu broni nie dojdzie do skut­
ku. Oznajmił on, że obecnie 
trwają rozmowy na temat 
sprzedaży broni lekkiej dla 
piechoty tunezyjskiej.

Broń amerykańska 
dla Tunezji

NOWY JORK (PAP)
Rzecznik departamentu Stanu 

skomentował w środę, wydany w 
Tunisie komunikat, zapowiadający 
nadejście nowych transportów bro-

GENEWA (PAP)
Po 5-dniowej przerwie, kon­

ferencja w sprawie zaprzesta­
nia doświadczeń z bronią ato­
mową i jądrową, wznowiła ob 
rady plenarne.

Komunikat, ogłoszony po za 
kończeniu 7 posiedzenia kon­
ferencji, jakkolwiek nie mniej 
lakoniczny niż poprzedni, wy- 
daje się przynajmniej częścio­
wo potwierdzać przypuszcze­
nie na temat zbliżenia stano-

nl amerykańskiej dla armii tune­
zyjskiej. Rzecznik potwierdził 
treść komunikatu, jakkolwiek o- 
świadczył, iż „rząd USA nie otrzy 
mał jeszcze konkretnego zamówię 
nia bronj od władz Tunezji”. — 
Chcąc wyraźnie uspokoić Francję, 
rzecanik dodał, że broń amerykań 
ska, dostarczona Tunezji „nie mo­
że być w celach agresji, ani też 
komukolwiek, poza Tunezją, prze 
kazana czy sprzedana”.

„Omnipress“ 
wydaje informałor 
gospodarczc-handlowy 
woj. poznańskiego

Poznańska spółdzielnia pracy 
dziennikarzy „Omnipress” podjęła 
się opracowania 1 wydania infor­
matora gospodarczo-handlowego 
woj. poznańskiego. Będzie to ob­
szerny — obejmujący około 390 
stron druku formatu A4 — zbiór 
wszelkiego typu zwięzłych infor­
macji o gospodarce Wielkopolski 
i jej poszczególnych regionów, pro 
filu produkcji 1 zasobach surow­
cowych a także dokładne adresy 
wszystkich przedsiębiorstw prze­
mysłowych, handlowych i Innych 
z rozbiciem na branże 1 specjal­
ności wytwórcze. Należy przy­
puszczać, że informator będzie du 
żą pomocą dla zaopatrzeniowców, 
handlowców 1 innych działaczy 
gospodarczych.

Dotychczas, podobny Informator 
ukazał się jedynie na Śląsku, 
gdzie oddaje tamtejszym pracow­
nikom gospdarczym duże usługi.

(p. ch.»

Uwaga Czytelnicy i zakłady pracy!
Za kilka dni, z dniem 15 bm. upływa termin 

prenumeraty na miesiąc grudzień dla dzienni

„Głos Wielkopolski'
„Express Poznański"

Prenumeratę można zapewnić sobie u listonosza 
w urzędzie' pocztowym.

wisk obu stron-w sprawie po­
rządku dziennego.

Jakkolwiek komunikat z 12 
bm. nie przyniósł jeszcze wia- 
domości o osiągnięciu porożu- 
mienia w tej spornej sprawie 
to jednak zawiera dwa nowe 
punkty:

1. mówi o tym, że na posieflję. 
niu rozpatrzono „dwa zrewidowa­
ne projekty porządku dziennego’-

2. że zrewidowany zachodni pro­
gram obrad został przedstawiony 
nie tylko w imieniu USA, iCC2. 
również Wielkiej Brytanii, która 
dotychczasowemu amerykańskie, 
mu projektowi porządku dzienne- 
go udzieliła swego poparcia, jed- 
nakże pozostawiła sobie pewną 
swobodę działania, nie występu, 
jąc, jako współautor.

Fakt, że z tej pozycji .Angli. 
cy obecnie zrezygnowali, w po 
łączeniu z wiadomością o zre­
widowaniu projektu porządku 
dziennego przez Związek Ra- 
dziecki, uważa się w kulua­
rach konferencji za objaw — 
świadczący, iż dyskusja ruszy­
ła wreszcie z martwego- punk­
tu. .

Rumypi zakupili 
polskie szybowce

BUKARESZT (PAP)
W połowie bieżącego roku 

Rumunia zakupiła po raz pier 
wszy w Polsce kompletne u- 
rządzenie do rektyfikacji cyn­
ku. Ostatnio bawili w Rumu­
nii polscy technolodzy i pro­
jektanci, którzy wspólnie z 
fachowcami rumuńskimi usta 
liii lokalizację obiektu.

Korespondent PAP w Buka­
reszcie dowiaduje się że Ru­
muni zakupili kilka polskich 
szybowców typu „Bocian0 i 
„Jaskółka", które uczestniczy 
ły w niedawnym pokazie zor­
ganizowanym w stolicy Ru­
munii.

NRF częściowo
przyjmuje
propozycje handlowe KRO?

BERLIN (PAP)
Zachodnioberliński dziennik 

„Der Tag” stwierdza, że pełno­
mocnik rządu federalnego do 
spraw Berlina — dr Vockel, 
oświadczył, iż zachodnionie- 
miecki urząd handlu między- 
strefowego zaproponował od­
powiednim placówkom w Ber­
linie wschodnim natychmia­
stową dostawę 1 miliona ton 
węgla kamiennego wartości 78 
milionów marek. W zamian 
NRD miałby dostarczyć Re­
publice Federalnej milion ton 
węgla brunatnego oraz 40 ty­
sięcy ton pszenicy ze zbiorow 
w 1959 r.

Organ związków zawodo­
wych NRD, dziennik „Tribii- 
ne” stwierdza, że propozycje 
rządu NRD w sprawie roz­
szerzenia stosunków handlo­
wych z Niemcami Zachodnimi 
oraz w sprawie zatrudnienia 
na terytorium NRD bezrobot­
nych z NRF, wywołały wielkie 
zainteresowanie i poparcie ze 
strony ludności Niemiec Za­
chodnich. .

Dziennik pisze, że w elągti 
nich 4 tygodni z terenu Berll‘ 
zachodniego i NRF przybyło 
NRD ponad 4 tysiące robotnlKO’’’ 
by zorientować się w warunK 
zatrudnienia na terytorium NK

Marszałek Amer 
pełnomocnikiem 
Nassera

KAIR (PAP) at
Prezydent Nasser mianował W 

szalka Abdel Hakim Amera P^u 
nomocnikiem rządu do sPfa' a. 
dowy tamy na Nilu pod A- 
nem. Marszałek Abdel sjj
mer jest naczelnym dowódcą ' 
zbrojnych ZRA i wiceprezya 
tem Republiki,



Wyprawa (jrofołazów do Jaskini KlimczokaI Krajowy Zjazd 
PTWP 
w Poznaniu

Wczoraj rozpoczęły się w Po 
znaniu dwudniowe obrady I 
Krajowego Zjazdu Polskiego 
Towarzystwa do Walki z Polio 
myelitem (chorobą Heine-Me- 
dina). W zjeździe bierze udział 
ponad 200 lekarzy, którzy zaj 
mują się zwalczaniem tej gro­
źnej choroby. Obrady zjazdu 
otworzył prof. dr. F. Prze­
smycki — dyrektor Państwo­
wego Zakładu Higieny i zara­
zem przewodniczący PTWP. 
Uczestników zjazdu oraz gości 
m. in. dr. Wiórową z Minister 
stwa Zdrowia, prof. dr. Mi­
chałowicza — delegata PAN 
oraz prof. dr. Zdzisława Stolz 
manna — dziekana Wydziału 
Lekarskiego poznańskiej Aka­
demii Medycznej powitał prze 
wodniczący Komitetu Organi­
zacyjnego Zjazdu — prof. dr 
W. Dega.

W pierwszym dniu obrad 
wygłoszono 8 referatów nauko 
wych. M. in. prof. dr Przesmy 
cki przedstawił ocenę szcze­
pień ochronnych przeciwko 
chorobie Heine-Medina i do­
konał przeglądu serologiczne­
go stanu odpornościowego lud 
ności polskiej, a dr K. Grodz- 
ka-Wolny z Poznania omówiła 
wpływ infekcji na występowa 
nie porażeń w poliomyelicie. 
Dzisiaj dalszy ciąg obrad.

(M)

Porządek musi być

Kto położy tamo brudom?
Ponad sto zachorowań na 

dur brzuszny. Gkoło ty­
siąca płonic, kilkaset 

czerwonek. Oto niektóre cyfry 
ze statystyki Stacji Sanitamo- 
Epidemiologicznej naszego mia 
sta z 1957 roku.

Wyprawa przeciwko' wiru­
som jest zatem uzasadniona.

Stacha San.- Epident.
Proszę mi wierzyć, że 

nasze miasto nie jest czyste. 
To, co ludzie mówią, to .gruba 
przesada.

— Przepraszam, ale 
zależy na informacji o 
bach zakaźnych.

— Właśnie od 
zacząć. Nie tylko 
osobiste chroni 
czystość miasta

tego

mnie 
choro-

muszę
częste mycie 
życie, aie i 

warunkuje
walkę z chorobami zakaźnymi. 
Warto spojrzeć na Poznań od 
kuchni. Na nagromadzone w 
ciągu kilku tygodni śmieci, 
gnijące na podwórkach, na 
składy brudów w piwnicach. 
Przecież to raj dla wszelkich 
zarazków, no i much, głów­
nych ich roznosicie!! — coś w 
rodzaju hurtowni chorób za­
kaźnych.

— Tak, istnieją kłopoty z 
wywożeniem śmieci, ale dezyn

fekcje chyba przeprowadzacie 
stale?

— Była. W roku 1955.
— A w 1957 roku?
Milczenie.
— Taaak, a co zrobiono, że­

by ten stan poprawić?
— Zaraz, zaraz, jeszcze o 

wysypiskach śmieci. Tam to 
już naprawdę choroba w sta­
nie gotowym. Bo to miejsca 
zabaw dzieci. Nikt nie stara 
się wykonywać naszych pole­
ceń o przykrywaniu wysypisk 
warstwą ziemi.

— A kto za wysypiska od­
powiada?

— Miejskie Przedsiębior­
stwo Oczyszczania.

— Zatem poddajemy się?
— Ależ nie. Zmiana części 

przepisów sanitarnych zobo­
wiązująca dozorców nie tylko 
do zamiatania ulic ale i usu­
wania zmiotków, kierowników 
sklepów do utrzymywania czy­
stości po przeładunku towaru, 
polecenie usuwania odpadów 
po remontach w ciągu 24 go­
dzin — w pewnym stopniu 
poprawi istniejący stan. W

datkowej pracy. Jeśli już je­
steśmy przy tym, to specjal­
nie zasłużeni pod tym wzglę­
dem są budowlani. To praw­
dziwe talenty! Wiezie taki 
dziurawy samochód wapno; 
pół dowiezie na budowę, a 
polewę zostawia po drodze. A 
okolice budów?... Nikt na to 
nie zwraca uwagi!!

Komenda Miejska MO
— Czy możecie podać ile 

razy milicja poznańska inter­
weniowała w sprawach sani­
tarno- porząa kowych ?

— W trzech kwartałach 1958 
r. nasi funkcjonariusze prze-
prowadzili 3.621 interwen-
cji (!!!). Z tego 705 spraw skie­
rowano do kolegiów orzekają-
cych. w
wymierzono 
nieporządki.

— Czym 
wobec tego 
odcinka.

2.916 wypadkach 
kary doraźne za

należy tłumaczyć 
zaniedbanie tego

Masowa nauka pływania w szkołach

We wszystkich szkołach podstawowych wprowadzone zo­
stało w ramach godzin wychowania fizycznego obowiązkowe 
nauczanie pływania. Nauka pływania trwa 4 tygodnie. W 
związku z tą akcją wszystkie kryte pływalnie udostępnione 
zostały młodzieży szkolnej.

Na zdjęciu: Młodzież szkolna klasy V ze Szkoły Podstawo­
wej nr. 186 w Warszawie podczas nauki pływania na base­
nie Stołecznego Komitetu Kultura Fizycznej w Warszawie.

CAF — fot. Matuszewski

Pięć miast woj. szczecińskiego 
przekroczyło przedwojenny stan ludności
Jak wykazują ostatnie zestawie­

nia statystyczne, 5 miast woj. szcze 
cińskiego przekroczyło przedwojen 
ny stan ludności. W przymorskiej 
części województwa największą 
liczbę mieszkańców posiadają 
GRYFICE. Obecnie zbliżają się one 
do liczby 11 tysięcy. Przed wojną 
(według spisu z 1939 r.) Gryfice 
Uczyły 10 326 osób. Centrum tego 
miasta zostało poważnie zniszczone 
Podczas wojny — dzięki jednak 
odbudowie licznych zakładów prze 
myślowych — ludność tej miejsco­
wości przekroczyła stan przedwo­
jenny.

W niewielkim miasteczku POLI­
CE, na północ od Szczecina, stan 
ludności w 1939 r. wynosił 6325, o- 
becnie liczy ono około 6700 stałych

mieszkańców. Police były silnie 
bombardowane, znajdowała się tu­
taj bowiem duża niemiecka fabry 
ka benzyny syntetycznej.

W południowej części woj. szcze 
cińskiego trzy miasta przekroczyły 
przedwojenny stan ludności. Są 
to: LIPIANY, MYŚLIBÓRZ i DĘ­
BNO. Lipiany liczą obecnie 4400 
mieszkańców (przed wojną około
4300).

DĘBNO — obecnie stolica powia 
tu chojeńskiego — miało przed 
wojną niecałe 7500 mieszkańców, 
obecnie około 8200. Dębno jest du­
żym ośrodkiem przetwórstwa owo

przed

zmiainće 
również

przepisów 
miejsce

znadaizła 
wysokość

— W wielu domach brak 
jest dozorców, nie wiadomo 
kto odpowiada za utrzymanie 
porządków, brak kubłów na 
śmieci, no i ndechluj noś ć sa­
mych ludzi.

ftkatoia wojewódzka 
dla nauczycieli 
szkói rolniczych 
Nauczycielstwo szkół rolniczych 

spotka się 22 bm. w.Poznaniu na 
Uroczystej akademii, organizowa­
nej z okazji „Dnia Nauczyciela” 
Przez Wydział Oświaty Rolniczej 
Przy Piez. WRN. Zostało zapro­
szonych przeważnie po trzech naj­
bardziej zasłużonych nauczycieli z 
każdej szkoły. 60 wykładowców z 
Wielkopolski otrzyma dyplomy u* 
znania i nagrody pieniężne.

W części artystycznej akademii 
wystąpią 'soliści Operetki Poznań- 
skiej. p0 wspólnej kolacji przewi­
dziana jest zabawa. (emp)

cowego.Również MYŚLIBÓRZ — miasto 
powiatowe — legitymuje się znacz 
ną zwyżką stanu ludnościowego. 

- Przed wojną mieszkało tam 6122 
osoby; obecnie liczba mieszkańców 
zbliża się do 7500 osób.

Poza tymi pięciu miastami, kil­
ka innych zbliża się już do przed­
wojennej granicy stanu ludnościo­
wego. BARLINEK, który dawniej 

| miał około 7500 mieszkańców, o- 
I becnie liczy ich 6400. Miasteczko 
I DOBRZANY w pow. stargardz- 
। kim, znane z dużych zakładów 
। przemysłu zabawkarskiego było 
। najsilniej zniszczone podczas woj- 
; ny, mimo to liczy ono blisko 1700 
mieszkańców (wobec około 1800 

I przed wojną). Również drugie mia 
■ steczko w tym samym powiecie, 
j SUCHAN, ma już 1100 mieszkań- 
I ców, wobec 1300 sprzed wojny. 
| Miasteczko BOLESZKOWICE w 
■pow. chojeńskim liczyło przed 
1 wojną 1530 mieszkańców, obecnie 

mieszka tam około 1500 osób.
(ZAP)

Jedną z najciekawszych grot w Beskidach Śląskich jest 
Jaskinia Klimczoka na zboczu Trzech Kopców. Legenda łą­
czy istnienie groty z osobą zbójnika Klimczoka, który rze­
komo miał tam swą kryjówkę. Przeprou-adzone badania wy­
kazały jednak, że jaskinia nie była nigdy zamieszkała przez 
człowieka.

Na zdjęciu: Ekipa grotołazów z Katowic w Jaskim Klim* 
czoka. CAF — fot. — K. Seko

Wymowa cyfr

Jest lepiej, ale
mandatów, bo czakami „argu­
ment0 20 zł nie przemawia do 
ludzi. Propozycja nasza to 
podniesienie go do 100 zł.

— Ale kto będzie dopilno­
wywał tej ostatniej sprawy?

— Zarządzenie Komendy 
Głównej Milicji Obywatelskiej 
z dnia 12. II. 1957 nakłada na 
funkcjonariuszy MO obowią­
zek dopilnowania spraw stanu 
sanitarnego.

Miejskie Przedsiębior­
stwo Oczyszczania

— Jak z wysypiskami? Spe­
cjalnie przy ul. Opolskiej — 
zagajam.

— Czym mamy zasypywać, 
skoro polecenie o wywożeniu 
ziemi z wykopów właśnie na 
wysypiska, nie jest przestrze­
gane. Kierowcy pchają się na 
stadiom. „Kolejarza", bo tam

Miejski Wydział Zdrowia
— Panie doktorze, na ile dni 

przeciętnie „wyłączony'* jest z 
pracy chory zakaźnie?

— Różnie to wygląda. Jeden 
dłużej, drugi krócej, ale prze­
ciętnie możemy przyjąć, że 
około 12 tygodni. W tym 8 ty­
godni pobytu w szpitalu i 4 ty­
godnie rekonwalescencji.

— Ile przeciętnie kosztuje 
pobyt chorego w szpjtalu?

— Około 1170 złotych.

płacą 10 zł od wozu. My 
dysponujemy silniejiszymi 
gumentamk

— A wywożenie śmieci?
— Niesystematyczne.
— Dlaczego?

nie 
ar-

— Na 16 rejonów możemy 
obsłużyć tylko 13, bo... przed­
siębiorstwo odczuwa stały 
brak 70 pracowników. Nie ma 
chętnych do pracy u nas. Ta­
bor nie jest już problemem. 
Dlatego też chcemy wprowa-
daić najszybciej nowe
przepisy, przerzucające część 
obowiązków na dozorców. Po­
zwoli to na zajęcie się syste­
matyczną wywózką śmieci.

— A transport?
— Pracuje obecnie 6 wozów 

Specjalnych, a w roku przy­
szłym prawdopodobnie 16. Po­
zwoli to nam na objęcie ob­
sługą dzielnic zwarto zabudo­
wanych. Gdy jeszcze będą po­
jemniki. to co 7 dni wazy na­
sze będą dokonywać wywózki. 
Proszę jeszcze napiśać, że na 
niepotrzebne zanieczyszczanie 
miasta nie możemy sobie po­
zwalać. Takie rzucanie ogry- 
zków, papierów, nieu Suwanie 
pyłu węglowego, resztek po 
remontach itp. przysparzają do

Przy biurku
Wędrówka po wszystkich za­

interesowanych instytucjach 
odpowiedziała na pytanie, czy 
możliwe jest tolerowanie do­
tychczasowego stanu.

Nie możemy zgodzić się, by 
zapominano o takich rzeczach 
jak dezynfekcja śmietników; 
by nie wywożono systematycz- 
nie śmieci; by istniały setki do 
mów bez stałych dozorców; by 
nie egzekwowania obowiązku z 
tej dziedziny u administrato­
rów i dozorców; by nie można 
było oomóc MPO w ustabilizo­
waniu załogi i lepszej organi­
zacji pracy; mimo wszystko 
nie może nas zadowolić praca 
dzielnicowych milicjantów w 
zakresie spraw porządkowych.

Bardzo dobrze się stało, że 
jedna z nadchodzących sesji 
Rady Narodowej m. Poznania 
zajmie się i tą dziediziną. Dzie- 
siiątki listów, jakie wpływają 
od czytelników do redakcji 
świadczą najlepiej o ważności

wanie... Wykłady w ośrodku 
mieć będą pracownicy nauko­
wi Uniwersytetu ońaz odpo­
wiedzialni pracownicy urzędu 
WRN.

— W sumie ilu sekretarzy 
GRN wypadnie przeszkolić?

— Notujemy w zakresie wy-» 
kształcenia tego typu pracow­
ników poprawę: nie mamy se 
kretarzy bez ukończonej szko­
ły podstawowej. Ale na sied­
miuset — akurat połowę, bo 
351, musimy przeszkolić. Jed­
nakże muszę dodać, iż pośród 
tych 351 sekretarzy 49 posiada 
średnie, a 56 niepełne średnie 
wykształcenie, szkoleniu nato­
miast podlegają z uwagi na 
brak wymaganej praktyki w 
administracji. Mamy powiaty, 
jak np. Ostrów, Szamotuły, 
gdzie tylko nieduży odsetek 
sekretarzy (13—15) wymaga 
skierowania do ośrodka. Ale 
są 1 takie (Gostyń, Słupca!) 
skąd do Jankowie będą mu- 
sieli powędrować niemal wszy
scy. ' rozm: pi

problemii.
Cóż, czystość miasta to nie

tylko estetyka, ale i zdrowie
społeczeństwa, to poważne
zmniejszenie absencji chorobo­
wej w zakładach pracy, to 
uniknięcie wielu nieszczęść w 
rodzinach. Te momenty uspra­
wiedliwiają chyba nasze pyta­
nie.

Kto położy tamę brudom? — 
oto pytanie, które trzeba po­
stawić.

Jerzy KNAPIK

Stocznie polskie
zbuduję
24 statki dla Indonezji

Z Indonezji, po 5-tygodnio- 
wym pobycie, powróciła do 
kraju grupa przedstawicieli 
stoczni oraz Centralnego Biu­
ra Konstrukcji Okrętowej nr 1 
w Gdańsku. Omówili oni z in­
donezyjskim armatorem tech­
niczne szczegóły dokumenta­
cji statków, które — w myśl 
podpisanej umowy — budują 
dla Indonezji stocznie w Gdań 
sku,. Gdyni i Szczecinie.

Czołowym dostawcą statków 
dla Indonezji będzie polski 
przemysł okrętowy. W stocz­
niach polskich w latach 1959— 
1962 zbudowane zostaną 24 
statki czterech typów o łącz­
nej nośności około 65 tys. 
TDW. (PAP)

KTO MA POŁOŻYĆ TA­
MĘ BRUDOM? Oto pyta­
nie, które redakcja kieruje 
nie tylko pod adresem 
władz, ale i Czytelników. 
Oczekujemy listów na ten 
temat!

Był okres, kiedy święcie 
wierzono, że kwalifikacje zastą 
pi chęć szczera; potem przez 
cały kraj przeszła fala weryfi 
kacji, przy której to okazji po 
wychodziły na jaw rzeczy, o 
których filozofom się nie śni­
ło. Rezultatem przeglądu 'kadr 
były liczne zapisy pracowni­
ków do zaocznych szkół śred­
nich, wyższy&i i... niemało 
przesunięć do innych zawo­
dów.

Szczególnie szeroko zakrojo­
ne prace w tym zakresie pro­
wadziło Prezydium Wojewódz 
kiej Rady Narodowej w Po­
znaniu. W ścisłym związku z 
wynikami przeprowadzonego 
przeglądu kwalifikacji praco­
wniczych pozostaje uruchomię 
nie rocznego studium prawa 
dla pracowników urzędów 
PRN, a ostatnio — nowo orga­
nizowany roczny kurs dla se­
kretarzy GRN. Oto, co na ten 
temat powiedział nam z-ca 
kierownika Wydziału Prawno- 
Orgarrizacyjnego WŁ Ga­
wron:

— Kurs rozpoczyna się 24, 1 
kandydatów mamy blisko stu. 
Przybywają do naszego ośrod­
ka szkoleniowego w Jankowi- 
cach (niedaleko Tarnowa Pod­
górnego) na cztery tygodnie. 1 
a potem w każdym kwartale 
na trzy. Pozostałe okresy wy­
korzystają na naukę zaoczną. 
Pod koniec przyszłego roku 
przewiduje się egzamin. W

1 styczniu, a potem w maju — 
rozpocznie się szkolenie dru­
giego „turnusu” oraz trzecie-

,go.
— Czy wszystkich sekreta­

rzy gromadzkich rad zamie­
rzacie skierować na kurs?

— Nie. Rozporządzenie Ra­
dy Ministrów z lutego br. pre 
cyzuje kto może kierować biu­
rem GRN. A więc: trzeba po­
siadać albo średnie wykształ­
cenie i dwa lata praktyki w 
administracji państwowej; al­
bo co najmniej przez trzy lata 
pełnić obowiązki urzędujące­
go członka prezydium rady lub 
posiadać podstawowe wyksz­
tałcenie i złożony egzamin pań 
stwowy. Do niego właśnie przy 
gotowywać będą nasze kursy.

— Program szkolenia?
— Nauka o państwie z szcze 

gólnym uwzględnieniem zna­
jomości Konstytucji i ustawy 
o radach narodowych, -wybra­
ne działy prawa, organizacja 
pracy, rachunkowość, plano-

Dyrektor w roli 
„przybranego ojca1

W ub. roku Zakłady Mechanicz­
ne „Gorzów” zainicjowały przyj­
mowanie do pracy młodocianych 
chłopców w wieku od 14 do 18 
lat. Inicjatywę tę podjęto w celu 
zwalczania chuligaństwa wśród 
młodzieży nie znajdującej w okre­
sie przejściowym stałego zajęcia.

W październiku ub. roku przy­
jęto do pracy w gorzowskim za­
kładzie 32 chłopców, którzy o- 
prócz pracy podlegali obowiązko­
wi nauki w wieczorowej szkole za­
wodowej. Zachowanie młodych 
chłopców, postępy w nauce i w
pracy były pilnie obserwowane
przez „przybranego ojca” tej gro­
madki, dyr. Kocota. W ciągu roku 
o-dpadło 10 chłopców, ale pozosta­
łych 22 tworzy dziś zgrany ze­
spół, narybek przyszłych kwalifi­
kowanych kadr mechaników, to­
karzy, giserów. Wyrwani z roli 
„koników” pod gorzowskimi kina­
mi stali się wartościowymi człon-
kami społeczeństwa.

Co rzylać?

(ZAP)

Do Warszawy przybył słynny cyrk Buscha z NRD. 13 bm. 
przed południem, kawalkada zwierząt przeszła ulicami mia-
sta. CAF — jot. Barącz

Podróż do Afryki
Któż z nas nie marzy o dale­

kich podróżach! Niestety, podró­
że przeważnie nie wychodzą po­
za sferę marzeń. Na szczęście są 
książki, które potrafią te wojaże 
zastąpić. Do nich z pewnością na­
leży pięknie wydana książka- 
reportaż „Marokko — ziemia czer­
wona”. Historię, geografię, życie 
gospodarcze, ciekawe opisy obycza 
jów plemion zamieszkujących Zie­
mię Czerwoną, ich kult Proroka, 
piękno i urok architektury uzu­
pełnił autor dziesiątkami zdjęć, 
których bohaterami są człowiek, 
architektura i przyroda.

Czytelnik wraz z autorem od­
bywa wędrówkę w czasie i prze­
strzeni. Spogląda na miasta, nad 
którymi królują wieże meczetów 
słucha zawodzenia muezzinów, wę­
druje przez pustkowia, ogląda gó 
ry pokryte śniegiem i doliny u- 
piększone palmami, podziwia euro 
pejskie bogactwo i oszałamiający 
luksus Casablanki obok grot jas­
kiniowców sprzed tysiąca lat, w 
których mieszkają Marokańczycy, 
a nade wszystko stale rozmawia z 
żywymi ludźmi poznaje ich życie 
i pragnienia. Książka pozwala nam 
odbyć podróż-marzenie do Marok- 
ka i dobrze poznać ten kraj wiecz 
nej nieustannej wojny.

| Bronisław Miazgowski „Marokko 
[ ziemia czerwona”. Wyd. Wiedza 
j Powszechna, z cyklu „W szeroki 
świat”, str. 225, cena zł 26.50.



„Gazeta Poznańska**

Sprawa nieważna?
7 obowiązania — ale jakie?” 

— pyta w poniedziałko­
wym numerze V/. Milczkow- 
ski, cytując szereg przykła­
dów formalizmu i efekciar­
stwa w podejmowanych Czy­
nach Zjazdowych, m. in. w 
Kościańskich Zakł. Ceramiki 
Budowlanej i Spółdzielni „Me- 
tal-Trakcja”.

„...Rzecz znamienna — stwier 
dza Milczkowski — poważna 
część dotychczas zgłoszonych 
zobowiązań przewiduje przed­
terminowe wykonanie tegorocz 
nego planu i dostarczanie na 
rynek określonych ilości ponad 
planowych wyrobów. Zastana 
wiająca jest popularność tego 
typu zobowiązań, jeśli wziąć 
pod uwagę, że mamy już... li­
stopad i że ogromna więk­
szość planowych zadań okresu, 
którego zobowiązania dotyczą, 
została już wykonana. Wiele 
fabryk, które szczyciły się do­
brymi wynikami pracy w mi­
nionych trzech kwartałach, po 
siada znaczne nadwyżki pro­
dukcyjne, zabezpieczające im 
— nawet bez potrzeby zwięk­
szenia dotychczasowej wydaj­
ności — wysokie przekroczenie 
planu rocznego. Jak zdołali­
śmy ustaMć — te właśnie nad­
wyżki wpisuje się dziś czę­
stokroć w całości, lub częścio­
wo, na „nowo otwarte” kon­
to — czynu przędz jazd owego. 
Podobne, obliczone na czysto 
zewnętrzny efekt „operacje’’ 
towarzyszą niekiedy podejmo­
waniu zobowiązań kwartal­
nych”.

Zdarzają się także wypadki, 
że „czyny” podejmują w imie­
niu załóg wąskie grona kierów 
niczego aktywu, oraz że jako 
czyn traktuje się normalne o- 
bowiązki pewnych ludzi czy 
działów. „Te szkodliwe, daw­
no skompromitowane metody 
czas już zarzucić” — stwier­
dza autor. Chodzi nam o zo­
bowiązania realne, konkretne, 
mobilizujące, potrzebne. Takie, 
które by istotnie zobowiązy­
wały do pracy wydajniejszej 
i lepszej, niż w dotychczaso­
wym okresie. I... podejmowa­
nie zobowiązań to sprawa 
tych, którzy je będą realizo­
wać.

„Gazeta Chłopska**

W swej cotygodniowej nie­
dzielnej gawędzie Mi­

chał Bruzda podjął ostatnio 
ważki temat. Zabezpieczenia 
członkom spółdzielni produk­
cyjnych spokojnej starości. 
Ten dotychczas otwarty pro­
blem wstrzymywał często rol­
ników „po czterdziestce” przed 
wstąpieniem do spółdzielni.

„Co będzie ze mną i z moją 
starą, gdy nie będziemy mo­
gli pracować? Z czego będzie­
my żyć? Za co kupimy sobie 
odzienie? Przecież statuty spół 
dzielcze nie przewidują wy- 
cugu? Nie ma także mowy o 
rencie? To już wolę zostać na 
indywidualnym, bo syn musi 
mi dać utrzymanie, jak weź­
mie gospodarkę!” — oto spo­
sób ich rozumowania.

„Tygodnik Zachodni**

Henryk Jantos, Jerzy Kuł- 
tuniak i Zdzisław Roma­

nowski odbyli 3-tys. rajd 
wzdłuż przygranicznego pasa 
Ziem Zachodnich. Swoje wra­
żenia spisali w artykule pt. 
„Prawda i legenda pograni­
cza”. Oto co w nim m. in. 
stwierdzają:

„...Martwy pas przygranicz­
ny w tej chwili nie istnieje. 
Nie istnieje, — to znaczy, że 
nie ma miejscowości czy na­
wet pojedynczych ulic w mia­
stach, których z racji ich są- 

.siedztwa z linią graniczną nie 
wolno zasiedlać. W ciągu 
dwóch minionych lat obserwu­
je się w pasie przygranicznym 
rozruch gospodarczy, który 
znamionuje się nie tylko zain­
teresowaniem się państwa tym 
obszarem, ale również, choć w 
początkach skromnym, inwe­
stowaniem środków finanso­
wych osób prywatnych. Zakup 
ziemi, powrót na opuszczone 
gospodarstwa, zakup domów i 
rozwój warsztatów rzemieśl­
niczych, a także i ciągły na­
pływ nowych ludzi w te re­
jony _ to wszystko świadczy 
o postępującym procesie akty­
wizacji gospodarczej.

Ciekawe, jak na ten artykuł 
zareagują rewizjoniści w Niem 
czech Zachodnich? A zareagu­
ją — to pewne! ZASTĘPCA

Jest taka dziedzina naszego życia, która niewątpliwie leży 
na marginesie wielkich spraw tego padołu płaczu, ale która 
równie niewątpliwie ma dla człowieka ogromne znaczenie. 
Tą dziedziną jest — gospodarstwo domowe. Odżywianie się, 
czysta koszula, sprzątnięte mieszkanie, to sprawy, bez któ­
rych nawet najwyższy dygnitarz i nawet najmądrzejszy 
uczony nie mogą prawidłowo funkcjonować (nie wspomina­
jąc już o milionach zwyczajnych zjadaczy chleba). Gospo­
darowanie domem — to domena, w której niepodzielnie kró­
luje kobieta. Pożal się Boże, co to za królowanie! Czy pracuje 
zawodowo, czy obarczona jest gromadą dzieci, czy po pro­
stu nie znosi tego rodzaju zajęć — zawsze jednak musi pa­
miętać o gospodarstwie domowym. I co najdziwniejsze — 
nikt jej nawet nie pyta, czy umie to robić. Po prostu — 
ma robić i już! A niestety, stosunkowo mało kobiet umie ra­
cjonalnie ■ prowadzić dom. Ileż to konfliktów małżeńskich 
wybucna z powodu źle przyrządzonego obiadu, nieumiejęt­
nie uprasowanej koszuli, niewłaściwie zużytego budżetu do­
mowego.^
r I rzeba sobie powiedzieć 

* prawdę, że poziom eko­
nomiki i kultury życia codzien 
nego, poziom prowadzenia go­
spodarstwa domowego w na­
szym kraju — jeszcze bardzo 
często przypomina przysłowio­
wa czasy króla Ćwieczka. Sze 
roki ogół naszego społeczeń­
stwa prowadzi swoje gospodar 
stwa domowe nieumiejętnie i 
bardzo prymitywnie. Dzieje się 
tak m. in. dlatego, że nasze ko 
biety w większości wypadków 
nie umieją racjonalnie rozło­
żyć sobie obowiązków domo­
wych, a nie umieją, bo nikt 
ich tego nie nauczył. Powszech 
nie panuje przekonanie, że jak 
kobieta — no to umie gospo­
darować, powinna umieć go­
spodarować. Że już z mlekiem 
matki wyssała tę umiejętność. 
Przekonanie jak najbardziej 
błędne. Racjonalnego gospoda­
rowania domem trzeba się tak 
samo uczyć, jak wszystkich 
innych umiejętności.

Dobrych gospodyń domo­
wych z tzw. „bożej łaski” jest 
bardzo mało.

Dlatego z dużym uznaniem 
należy powitać działalność Ko- 
mitetu do Spraw Gospodar­
stwa Domowego, który pow­
stał z inicjatywy Zarządu 
Głównego Ligi Kobiet. KGD 
jest placówką o charakterze 
badawczym i usługowym. Je­
go zadaniem jest szerzenie 
oświaty i propagandy w zakre 
sie żywienia, ekonomiki i or­
ganizacji pracy w gospodar­
stwie domowym, higieny i este 
tyki, urządzania wnętrz miesz­
kalnych, racjonalnego ubioru. 
KGD współpracuje również z 
wieloma instytucjami nad spo­
sobami ułatwienia pracy w 
gospodarstwie domowym i 
podnoszeniem kultury życia 
codziennego rodziny. KGD or­
ganizuje kursy, wykłady, po­
kazy, wydaje broszury, a 
przede wszystkim biuletyn mie 
sięczny pt. „Gospodarstwo Do­
mowe”. Cóż to za kopalnia 
wiedzy dla każdej gospodyni 
domowej, dla każdej kobiety. 
Przytoczmy chociażby kilka 
tytułów artykułów zamieszczo 
nych w różnych biuletynach, 
które ukazały się dotychczas: 
„Co ż tym praniem?”, „Dla­
czego i jak należy prowadzić 
rachunki domowe”, „Jak się 
odżywiamy?”, „Gotowanie w 
parze”, „Pieczemy w prodiżu”, 
„Udane przyjęcie”, „Kurs pod­
stawowy dziewiarstwa ręcz­
nego” i wiele, wiele innych. 
Dużo miejsca zajmują w biu­
letynie bardzo ciekawe arty­
kuły na temat sposobów pro­
wadzenia gospodarstwa domo­
wego w różnych krajach za 
granicą.

Biuletyn „Gospodarstwo Do­
mowe” przeznaczony jest prze­
de wszystkim dla nauczycielek

i instruktorek, prowadzących 
szkolenie kobiet w zakresie 
racjonalnego prowadzenia go­
spodarstwa domowego. Odda 
on jednak również nieocenione 
usługi szerokim, rzeszom ko­
biet i dlatego warto może za­
notować w tym miejscu, że biu 
letyn „Gospodarstwo Domo­
we” można zaprenumerować, 
zgłaszając zamówienie na 
adres: Komitet do Spraw Go­
spodarstwa Domowego, War­
szawa, ul. Koszykowa 10. Cena 
1 egz. 5 zł. To wprawdzie nie 
tak mało, ale jeżeli chcemy 
nasze życie codzienne postawić 
na odpowiednim poziomie, je­
żeli — mówiąc zwyczajnie — 
chcemy żyć po ludzku, musi- 
my się tego nauczyć. W 
szkole nie ma jeszcze, niestety, 
nauki gospodarstwa domowe­
go (ą sźkoda!), na kursy nie 
zawsze mamy czas chodzić, 
więc jedyna szansa, to zapre­
numerować takie pismo i w 
wolnych chwilach poczytać.

Pamiętajmy przy tym, że 
dobrze prowadzone gospodar­
stwo domowe — to nie jest 
wyłącznie prywatna sprawa 
pani X czy pana Y. Wiąże się

50 procent!

z tym wiele spraw natury 
ogólnej — ekonomicznych, spo 
lecznych, kulturalnych. Im 
więcej będzie racjonalnie pro­
wadzonych gospodarstw do­
mowych, im więcej takich 
dobrze zorganizowanych ko­
mórek — tym będzie lepsza 
całość, tym lepiej będzie wy­
glądało nasze życie.

St. O.

Kandelabry jarzeniowe
z Kożuchowa

Biuro Konstrukcyjne Kożu- 
chowskiej Wytwórni Aparatu­
ry Oświetleniowej (woj. zielo­
nogórskie) opracowuje nowy 
wzór kandelabru ulicznego dla 
światła fluorescencyjnego (6 
świetlówek 20 W.). Podobne 
kandelabry (dotychczas impor­
towane) oświetlają fronton 
Opery Poznańskiej. Biuro Kon 
strukcyjne zakładów wykona­
ło już także prototyp kande­
labru wnętrzowego dla świe­
tlówek. Tego rodzaju urządze­
nia' oświetleniowe będą przez 
nasz przemysł produkowane 
po raz pierwszy.

Jeśli chodzi o urządzenia dla 
oświetlenia wnętrzowego, to 
jeszcze w tym roku wejdą do 
produkcji nowe rodzaje opraw 
dla świetlówek przeznaczo­
nych dla wystaw sklepowych.

Już w tym roku wartość ca­
łej produkcji Zakładów A-20 
w Kożuchowie wyniesie 78 
min. zł, tj. 6-krotnie więcej
niż w 1954 r. (ZAP)

Dużo io czy mało?
rT ak więc cyfra została rzu- 
A eona. 50 procent! O tyle 

ma wzrosnąć produkcja nasze­
go kraju w roku 1965 w po­
równaniu do ostatniego roku 
bieżącej 5-latki, roku 1960. Du 
żo to czy mało? Stać nas na 
szybsze tempo rozwoju, czy 
też może planujemy na wy­
rost? I jedno i drugie równie 
złe. W pierwszym przypadku 
tracilibyśmy bowiem czas w 
podnoszeniu standardu życio­
wego, w drugim — powtarza­
li błędy „wieku dziecięcego". 
Jak więc te sprawy wyglądają 
od strony cyfr, wskaźników 
zakładanego tempa przyrostu 
produkcji, porównań z wskaż 
nikami lat ubiegłych u nas i u 
naszych sąsiadów? Co one mó­
wią, do jakich wniosków upo 
ważniają?

W roku 1951 tempo wzrostu 
produkcji przemysłowej wyno

Czy wobec tego nie jest za 
niskie?

O tym zadecyduje rzeczowa 
przedzjazdowa dyskusja. Ilość 
i ciężar gatunkowy rezerw, ja 
kie zostaną w toku tej dysku­
sji ujawnione, realizacja pla­
nu ostatnich dwóch lat bieżą­
cej 
my 
stu 
nie

pięciolatki. Nie zapominaj 
również, że 10 proc, wzro- 
produkcji np. w roku 1962 
równa się 10 procentom ro

ku 1955 czy 1956. Praktycznie 
będzie to o wiele więcej.

(p. ch.)

Kelner - wanna rrraz! ’
AJ ie będziem się spierać o 
Li detale — powiedziałby 

wiechowy Piecyk i miałby ra 
cję. Dla nas ważne, że słone 
źródła wiercić zaczęto w Cie­
chocinku w ostatnich latach 
XVIII w., a tak naprawdę, 
to za zdrojowisko „złapano 
się” za czasów Staszica. 120 
lat temu w mieścinie funkcjo­
nował nawet pierwowzór do­
mu zdrojowego w postaci kar 
ćzmy z... czterema wannami. 
Onego czasu kąpali się ludzi­
ska w słonej, ciechocińskiej 
wodzie, wlewanej do beczek 
opróżnionych po prostu z trun
ków.

Potem 
z koleją, 
roku. Po 
konawca 
westora;

była jeszcze historia 
To działo się w 1867 
dzisiejszemu — wy- 
piekielnie okpił in- 
roboty odwalono na

„odtrąbiono", nasypami zawa 
lając rowy i przepusty. Tedy 
podniosły się rychło wody 
gruntowe i to o półtora me­
tra, zalewając zdrojowisko.
Klęli ludziska Bogu ducha win 
nego Stephensona, bo drogę

rdzić, że walą tu ludziska 
nadciśnieniem, chorzy na . 2 
ce, reumatycy, z kiepsko fn? 
kcjonującymi nosami i gar^' 
mi, a także kręgosłupem (? 
palenie korzonków nerwowi 
— b. modne!) itp.

A jak to było z ministrem? 
Po prostu achillesową nip, 
Ciechocinka jest... no oczyJ? 
cie, jakżeby inaczej: 
czciwa elektryczność. Raz’ie°t 
raz jej nie ma, to brak jakU 
fazy, sami wiecie jak to 
Razu pewnego trafił tu wice 
minister energetyki na kur? 
cję. Dyrektor uzdrowiska Dq 
dobno natychmiast wykorzy' 
stał sytuację:

— Albo Pan przyrzeka 
wreszcie poprawę w zakresie 
światła dla Ciechocinka albo 
powiem kuracjuszom, że pan 
jest ministrem energetyki)

Co? Że to niezbyt fair? m0, 
żliwe. Ale też do tej pory Do. 
prawiło się niezbyt. Właśni 
mruga... 8

WŁ Gomułka —.
żelazną akurat parę dni przed hOHOrOWWl OblWatpIpm? 
tern do użytku im oddano. * “ '

A jeszcze potem? A no trze 
ba było pomyśleć o dostarczę 
niu Ciechocinkowi normalnej 
wody do picia, co nie było ta­
kie proste; wreszcie ująć zło­
ża i źródła słone w karby od­
wiertów, rurociągów, urządzeń 
leczniczych. Lata między woj en 
ne przynoszą uzdrowisku euro 
pejską sławę i najazd dorob­
kiewiczów; okupacja — greise 
rowską koncepcję Hermans- 
badu...

Lata ostatnie? Prawdę mó­
wiąc, osiągnięć na miarę fatal 
nej historii z koleją — nie za­
notowano. Zmienił się za to 
typ kuracjusza. A poza tym, 
wiadomo: normalne, typowe 
uzdrowiskowe kłopoty.

Panie ministrze 
bo powiem...

Ale—co się tu leczy? Pewnie 
że nie tak, jak za czasów Sta-

Słusznie, słusznie. Nie Wy. 
starczy przecież powiedzieć co 
tu leczą, trzeba wspomnieć _ 
jak. Różnie. W sanatorium le. 
karze dzielą się na takich 1 
którzy zajmują stanowiska i 
na takich, którzy zajmują się 
chorymi. A właściwie nie ty­
le się nimi zajmują, ile im to 
i owo ordynują. Co? A jest 
bogaty repertuar, nie będę 
Was straszył; w każdym razie 
pobyt kuracjusze mają tu wie 
Ice urozmaicony. Dla każdego 
znajdzie się jakaś kąpiel, okla 
dzik borowinowy, natryski pod 
ciśnieniem (bicz!), wziewanie, 
masażyk, specjalna gimnasty­
ka, diatermia, irygacyjka..’ 
Dość? Przecież dojechałem do­
piero do połowy...

Przede wszystkim zaś — tę­
żnie, te potężne, naturalne in-i
halatoria.

Otóż na te 
wiatraczek a

tężnie, dawniej 
dzisiaj motorek,

szica wszystko; obecnie
miejscowe sanatoria (kilkana­
ście) i ośrodek naukowo-lecz- 
niczy warszawskiej AM, na­
stawione są na leczenie „cho­
rób układu ruchu i nerwów 
obwodowych) przepisuję do­
słownie z prospektu), chorób 
kobiecych, chorób górnych 
dróg oddechowych i chorób u- 
kładu krążenia". Przetłuma­
czywszy z „uczonego” na na­
sze, wystarczy po prostu stwie

wpompowuje solankę ,po to,by j
ściekając po filtrze z gałęzi 1filtrze z gałęzi 1
tarniny i przybierając na stę­
żeniu (do 22 proc.) — równo­
cześnie emanowała w promie 
niach słońca jod i inne swoje 
składniki. Spod tężni nasyco­
na solanka wędruje do wa­
rzelni, a przechadzający się tu
kuracjusze,
wanymi‘‘ nosami

z „przewentylo-
i gardłami

siło u nas 
16 proc., 
14 proc.

W roku

22 proc., ZSRR — 
Czechosłowacji —

1953 analogiczny

Październik
-miesiącem oszczędzania

Stan wkładów pieniężnych lud­
ności w PKO na 31 października 
br. sięgał 7.320 min. zł — w tym 
na książeczkach oszczędnościo­
wych 6.439 min. zł, a na rachun­
kach bieżących i rozliczeniowych 
881 min. zł. Wzrost wkładów tyl­
ko w październiku — miesiącu o- 
szczędzania, wyniósł ponad 194 
min. zł. W tym okresie otwarto 
ponad 120 tys. nowych książeczek 
PKO.

Dużym powodzeniem cieszyło się 
w październiku tzw. oszczędzanie 
premiowane. Polegało ono na skła 
daniu deklaracji, że wpłaty o- 
szczędnościowe, nie niższe od 300 
zł, wniesione w październiku lub 
posiadane już wcześniej na ksią­
żeczkach oszczędnościowych nie 
zostaną wycofane do końca roku. 
Ten warunek był podstawą do 
wzięcia udziału w losowaniu na­
gród o łącznej wartości około 400 
tys. zł. Ze złożonych deklaracji 
wynika, że kilkaset” min. zł nie zo 
stanie wycofanych z PKO do koń­
ca br. Losowanie nagród odbędzie 
się 28 stycznia przyszłego roku.

W październiku br. dopisano do 
książeczek oszczędnościowych, ty­
tułem odsetek, rekordową sumę — 
9 min. zł. Mimo to, jeszcze około 
80 min. zł odsetek pozostaje do 
dopisania w tym roku. (PAP)

wskaźnik dla Polski wynosił 
19, dla ZSRR — 12, dla CSR 
— 18.

W roku 1955 dla Polski — 
13,7, dla ZSRR — 12, Czecho­
słowacji — 10,7.

W roku 1957 dla Polski 8,3 
dla ZSRR 10, dla Czechosło­
wacji — 10.2.

Średnie roczne tempo przy­
rostu produkcji przemysłowej 
na lata 1960—65 proponuje się 
w tezach ustalić w wysokości 
10 proc, a więc niewiele od­
biegające od tempa lat ubie­
głych zarówno u nas jak i u 
naszych sąsiadów. Pod wzglę 
dem prawidłowości tempa roz
woju nie możemy 
nic zarzucić. Na 
warto wspomnieć, 
dukcja a nie tyko

więc sobie 
marginesie 

że cała pro 
przemysło-

I u

SILNIK ROPNY DO „WARSZAWY*

na... obiad lub kolację.
Ciechocinek obecnie przygo | 

towuje się do nowego sezonu, 
kiedy to spodziewa się gościć 
u siebie „zagraniczników”’. Re 
zerwuje się dla nich sanato­
rium „Dworek”. Nasze ceny 
(7,50—8,50 doi. za dobę włącz­
nie z wszelkimi zabiegami i 
usługami) są podobno b. kon- , 
kurencyjne. Tak przynajmniej i 
twierdzili reprezentanci Polo- ( 
nii amerykańskiej, którzy byli i 
tego lata pierwszymi zwiastu­
nami odradzania się sławy tu­
tejszego zdroju. Co ciekawe, 
ostatnio jedno z biur podroży 
NRF raczyło przypomnieć so­
bie o istnieniu w naszym kra­
ju takiej miejscowości jak L 
chocinek (i Krynica),

Jak do tej pory wszystK ( 
to nie ma wiele wspólnego 
osobą Władysława GomuiiL 
ale tylko na pozór. Bo właśnie 
1 sekretarz KC Partii zamieś* 
kiwał przez dłuższy 
„Dworku” a potem w 
dej Gwardii” (w pokoju nr 
informuje portier). 
tu kurację i pracował w o 
sie przed VIII Plenum i 
niej. Znają tu Wł. Gomu® 
wszyscy, ba, skłonni meo 
byliby twierdzić, że jest n . 
rowym obywatelem Ciec 
ka. Dyrektor uzdrowiska, 
Edward Sury przypomina - 
bez dumy, iż Sekretarz ■ 
się wyrazić: — Urlopu n! p 
dzam za granicą, mnie wy 
czy polski Ciechocinek.

wa, o której mówiliśmy do­
tychczas, wzrosła u nas w ro­
ku 1957 o 9,5 proc, w porów­
naniu do roku 1956, a produk 
cja I półrocza 1958 r. wzro­
sła o 10 proc, w porównaniu do 
analogicznego okresu roku u- 
biegłego. Średnioroczne tem­
po wzrostu produkcji bie­
żącej pięciolatki wynoszące 
9,5 proc., wydaje się, będzie 
przekroczone w sumie o 3 %. Z 
tego więc punktu widzenia pa 
trząc, założenie średnioroczne 
go tempa przyrostu w wyso­
kości 10 proc, na lata 1960— 
65„ wydaje się nie być wy­
górowane.

IV listopadzie 1956, z inicjatywy Zakładu Silników Spali­
nowych Politechniki Łódzkiej, przystąpiono do opracowania 
silnika na ropę do samochodu „Warszawa- nia

W 1957 r projekt opracował zespól' Zakiadu w składzie 
prof Jan Werner inżynierowie Wajand, Heilig Niewia­
rowski oraz technik-mechanik Goliszka. y iewia

Prototyp silnika w/g opracowanego projektu wukn^nia 
Fabryka Samochodów Ciężarowych w W
br. silnik został zmontowany. Jego cechu eharni-to„,*< - moc 50 KM 2S00 obr/mimS Z
len calkowww wymienny tzn. milści się dokładnie w tym 
miejscu co dotychczasowy silnik benzynowy „Wars^au^ 
Jedyny kłopot polega na tym, iż „Warszawa- mając do^ie- 
go za małą przekładnię w tylnym moście rozwi ałby szu 
bkosc ao 60 Kg/godz Sprawa ta jest jednak do rozwiązania 
i należy oczekiwać iz niedługo nasi konstruktor-^ 
do ręk^ytkowników .Warszawę- z oszczędny^

Na zdjęciu: Prof. Werner przy silniku.
— fot. Rózmysłowicz

Naturalnie — . 
plan rozwoju zdroju F?. 
cowany; resorty, zW1^’ijZa- 
stytucje — bija się 
cje swych domow, n‘ 
sanatoriów, w 
Lada miesiąc zacznie 
nować okazałe sa?an 
wojskowe. Czego to pla 
spektywiczny uzdrOWtfoiejbk 
przewiduje! Nawet 
sy, nie mówiąc o jarzCL3tral' 
oświetleniu, budynku _rUn< 
nym itp. W nowych sta 
kach Ciechocinek 0Q^ mbina' 
jąc się naturalnym k 
tern leczniczym, hop1‘ 
jącym najcenniejszy 
przybywających 
zdrowiem, dobrym s 
ciem, siłami do pracy-

piotr



Pracownicy poszukiwani

nrrekcja Miejskiego Przedsiębiorstwa Gospo- 
ki Komunalnej w Kostrzynie n./O. zatrudni 

raz inżyniera lub technika budowlanego 
nraktyką. na stanowisko kierownika ekipy re- 

Z nntowej. Warunki płacy i pracy do omówie- 
2 na miejscu.;____________________ K7034
r^^spól^zielnia „Samopomoc Chłopska” 
u Kuślinie, pow. Nowy Tomyśl zatrudni zaraz 
kierownika gospody i kucharkę. Wynagrodzenie 
według obowiązującej siatki płac.______ K7045 
wysoko kwalifikowanych ślusarzy do remontu 
maszyn parowych oraz kilku robotników do 
orać magazynowych przyjmie' zaraz Poznańska 
Baza Remontowa TPMB, Poznań, ul. Al. Lampe 

r 27/29. Warunki według układu zbiorowego 
pracy w budownictwie. K7049
Księgowego z praktyką księgowości przemysło­
wej na stanowisko księgowego (rewidenta), pa­
laczy c. o., portierów, blacharza, dekarza, poko­
jowe (sprzątaczki) zaangażuje zaraz Wyższa 
Szkoła Rolnicza w Poznaniu, ulica Dąbrowskie­
go 159. Zgłoszenia osobiście.K7059
Wojskowe Zakłady Motoryzacyjne nr 5, ul. Wa­
wrzyniaka 43, w Poznaniu przyjmą natychmiast 
do pracy kwalifikowanych tokarzy, monterów 
silnikowych, blacharzy karoseryjriych, ślusarzy- 
narzędziowców, palaczy c. o. oraz robotników 
placowych i transportowych. Zgłoszenia kiero­
wać do Działu Zatrudnienia. K7060
Pracownice salowe, dezynfektora, noszowego 
oraz rencistów do lekkich prac zatrudni Szpital 
Miejski im. J. Strusia w Poznaniu, ul. Szkol­
na 8/12. Warunki płacy do omówienia w Sekcji
Kadr Szpitala. K7063
Przedszkole nr 81, Poznań, ul. Limbowa 2 (Dę­
biec) poszukuje natychmiast sprzątaczki.

33923g
Sprzątaczkę zatrudni Zakład Chirurgii Stomato­
logicznej, Poznań, ul. Święcickiego nr 4,1 piętro. 

33944g
Ogrodnik-sadownik potrzebny natychmiast, 
mieszkanie, światło, woda zapewnione. Zgłosze­
nia z odpisem świadectw PGR Krześlice, poczta
Pobiedziska, pow. Poznań. 33957g
Szewca przyjmie zaraz Oddział Zaopatrzenia 
Pracowniczego Przedsiębiorstwo Robót Kolejo­
wych nr 10, Poznań, ul. Przemysłowa 18. 34083g
Potrzebny portier-pomocnik od 1. grudnia 58 r.
Internat Studium Nauczycielskiego nr 2, w Po-
znaniu, ul. Mylna 5. 34293g
2 ślusarzy narzędziowych, wysoko kwalifikowa­
nych, 1 robotnika do prac w magazynie przyj­
cie zaraz Zakład Doskonalenia Rzemiosła, War­
sztat Szkoleniowo-Produkcyjny nr 1, w Pozna-
niu, ul. Czerwonej Armii 45. 34045g
lużyniera względnie technika z praktyką na 
stanowisko kierownika robót instalacyjnych, 
majstra budowlanego, każdą ilość murarzy i ro­
botników, 2 zdunów, 4 monterów c. o., 10 uczni 
murarskich i gońca przyjmie natychmiast do 
prac na terenie m. Poznania Miejskie Przedsię­
biorstwo Remontowo-Budowlane nr 1, w Pozna­
niu, ul. Paderewskiego 7, Warunki płacy według 
obowiązujących stawek w budownictwie plus 
dodatki dla pracowników fizycznych za roboty 
utrudnione. Hotelu robotniczego nie posiadamy. 
Zgłoszenia w Dziale Zatrudnienia, pokój 206, 
w Poznaniu, przy ulicy Paderewskiego 7.

K7111

Praca
Kto da b. uczciwemu ren 
ciście pracę (umysłową 
wzgl. lekką fizyczną) do 5 
godzin dziennie. Wiek 
średni. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 33988?,
Pomoc domowa do 4-TeF- 
niego dziecka wzgl. eme­
rytka dochodząca potrzeb 
na, Poznań, Kniewskiego 
24 m. 8, Od godz. 16—18. 
____________ 92g
Spawacz łukowy i auto- 
geniczny poszukuje pracy 
dorywczej. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń. Swier- 
czewskiego 3 dla 34094g.

Dnia 12 listopada 1958 
zmarł, nasz nieodżało­
wany Kolega, w wieku 
lat 47, śp.

Maksymilian
Szwant

Cześć Jego parni- i!
O czym zawiadamia­

ją w smutku pogrążeni
Koledzy

Pogrzeb odbędzie się 
w sobotę. 15 bm., o go- 
zinie 16 z kaplicy 

cmentarnej na Żabi- 
sowie. 1

ZAKŁADY USŁUG RADIOTECHNICZNYCH 
ODDZIAŁ W POZNANIU 

POWIADAMIAJĄ ODBIORCÓW,
ze z dniem 1. X. br. przejęły z W. P. „ARGED” 
sprzedaż hurtową br. radiotechnicznej na terenie 

miasta i województwa poznańskiego.
Równocześnie zawiadamia się, że biura sprze­

daży hurtowej w Poznaniu zostały przeniesione 
z dniem 13. XI. br. z lokalu magazynu w Po- 
znaniu przy ul. Wielkiej 19 - do lokalu ZUR 
Oddział w Poznaniu przy ulicy Kościuszki 77 — 
Parter, pokój 56. Godziny urzędowania od 7—13, 
telefon 017-827. Adres magazynu w Poznaniu 
pozosmje bez zmian. K7084

PRZEDS. BUDOWNICTWA TERENOWEGO 
W WĄGROWCU, ulica Janowiecka 12

OGŁASZA PRZETARG
na zakup:

50 M8 GRZEJNIKÓW ŻELIWNYCH NR 1.
W przetargu mogą brać udział przedsiębior­

stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.
Oferty należy składać do dnia 20 listopada 

1958 r.
Zastrzega się dowolny wybór oferenta. 

 ' ' K7129

Kupno
Zbiór znaczków kupię. 
Zgłoszenia: Poznań, Dą­
browskiego 66 m. 4 (piątki,
po południu). 34033"
Samochód Fiat 600 lub 
inny samochód małolitra­
żowy kupię. Oferty do 
Biura Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 34126g.
Kupię samochód osobowy 
— marki Ifa 8, Fiat 1100 
(4-osobowy) lub Olimpia 
górnozaworowa. mogą być 
do remontu. Oferty z ce­
ną, opisem, stanu tech­
nicznego kierować do Biu 
ra Ogłoszeń, . Swierczew 
skiego 3 dla 34090g.

Sprzedaż
Cegłę białą, pełną, format 
normalny kl. I, kredę szła 
mow„ kity, gipsy poleca: 
Hurtowa sprzedaż Materia 
łów Budowlanych, M. Rze 
kiecki, Bydgoszcz, ul. Em.
Plater 20. K6969
Wózki dziecięce nowoczes 
ne modele oraz materace 
wszelkich rozmiarów ko­
rzystnie poleca: Brzozow-

1 ska, Poznań, Czerwonej 
Armii 10. 28935g

Fryzjerka dobra siła po­
trzebna zaraz. Poznań, Ar 
mii Czerwonej 60 33798g
Krawcowa domowa po­
trzebna. Poznań. Ścięgien 
nego 118 (Pogodno). 34059g
Uczeń do metalowych za­
bawek potrzebny. Wytwór 
nia zabawek, Poznań, ul.
Żydowska 27. 34072"
Szewca na damskie obu­
wie na stałe przyjmę. Ka­
mieński, Poznań, ulica 
Fredry 3. 34093g

Nauka
Zaoczne kursy: księgowo­
ści I i II st. zaopatrzenia, 
magazynierów I gosp. mat. 
I i II st„ prawa pracy. 
Żądać informatora: Stu­
dium Szczecin, Al. Pia­
stów 6 K6881
Korespondencyjne kursy 
księgowości. Informacje: 
Poznań 2, skrytka 1111.

23942g
Tańców towarzyskich wy­
ucza: Adela Szczurkówna, 
Poznań, Al. Marcinkow­
skiego 2a. parter 32015g
Stenografii w-g nowego 
jednolitego systemu ste­
nografii polskiej uczy Sto 
warzyszenie Stenografów 
> Maszynistek PRL. Po­
znań, ul. Chełmońskiego
7 Tel. 653-11. 33692"

Dnia 12 listopada 1958 r. zasnął w Bogu, opa- 
rzony Sakramentami św., po ciężkich cierpie- 

n‘ach, najdroższy mąż i tatuś, śp.

Maksymilian Szwant
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 15 bm., o godzi- 
le 16 z kaplicy cmentarnej w Żabikowie.

Strapiona
ZONA Z SYNKIEM I RODZINĄ

33382?

zi?ńla ł4 listopada 1958 r. zmarł długoletni wię- 
na. Obozów pracy w Niemczech, sumienny 

zyciel, serdeczny przyjaciel młodzieży, śp.

Kazimierz Palczewski
11 Państwowego Liceum Ogólno- 

a*cącego dla Pracujących w Poznaniu.
ne?0Z5a!"łyrn tracimy nieodżałowanego, serdecz- 

1 Prawego Obywatela.
świetlanej pamięci!

dżinie 1db,odbędzie sł^ w niedzielę, 16 bm, o go- 
14,30 na cmentarzu na Junikow'?.

Dyrektor, Rada Pedagogiczna Liceum 
i Samorząd Szkolny.

WIELKOPOLSKA FABRYKA URZĄDZEŃ MECH. 
W POZNANIU, ulica Dąbrowskiego 81 — tel. 85-18 

Dział Zaopatrzenia

upłynni natychmiast
łożyska typu NUPS, NUPLę, 

WUPM i inne
śruby docisk, stożkowe, walc, 

kołki
uchwyty antygrom. porcelan.
korki 1/8 cala
smarownik! PUR (kroplowe, 

ciśnieniowe)
opona i dętka samochodowa 

1050 X IG
pierścienie różne
pasy parciane dług. 1.400
sprężyny 7 X 56 X 71
oraz różne ściernice, narzędzia 

obróbcze i tokarskie.

30 szt.

I
::

U waga^Kobieły!
Jest w sprzedaży

„Kalendarzyk Kobiety" :: ::

4 000
700
700

400

1
20
20

250

kompl. 
sztuk

podający wypróbowaną metodę
„OGINO - KNAUSSA”

określania dni
PŁODNYCH I BEZPŁODNYCH

Kalendarzyk, wydany przez 
Państw. Zakład Wydawnictw Lekarskich 

”• cenie złotych 12,—

Osie z kołami do wozów 
konnych na 20-kach i 16- 
kach na dogodnych wa­
runkach dostarcza „Auto- 
metal”, Poznań - Jeżyce,
Miła 17. 30696?
Samochody motocykle du­
ży wybór. Pośrednictwo 
Sprzedaży, Poznań, Zwie­
rzyniecka 8, teł. 90-54.

32056?
Sprzedam fotel dentystycz 
ny Berger-Special, 2-tele- 
skopowy jak nowy. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 33100g.
Skuter Lambretta 150 ccm 
z kołami zapasowymi 
sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 33348".
Samochód „Citroen” BI 11 
sprzedam. Wiadomość: Po
znań. tel. 503-38 33402?
Sprzedam przyczepę 4 
tony oraz komplety pód 
wozy konne. Poznań, ul. 
Żydowska nr 28 (war­
sztat). 33459g
Telewizor „Rubens” sprze 
Sam. Mosina, Sowiniecka
26. 33626?
Siatkę parkanową ocyn­
kowaną oraz podtynkową 
do wialni — sit 6-kątną do 
klatek polecam. Poznań, 
Dzierżyńskiego 268 (sklep). 

33649g
Sprzedam betoniarkę 350, 
stół wibracyjny, formy 
do belek, pustaków i krę­
gów oraz szopę drewnianą 
składaną. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 33757g.
Sprzedamy krzewy róż krza 
czastych. Ogrodnictwo
Mieloch, Poznań-Charto- 
wo. 33784g
Prądnicę do galwanizacji 
0-8 V 150—200 Amp. z ta-
blicą
regulatorem

woltomierzem i
napięcia

sprzedam. Poznań, Długa 
12, od godz. 13—16 (podw.
warsztat). 33896g
Czynny piec piekarski 
rurkowy 2-trzonowy na 
16 blach sprzedam do roz­
biórki w grudniu 1958 r. 
Puszczykowo, Poznańska
33. tel. 175. 34007g

Wyżej wymienione materiały mogą zakupić 
w terminie do 23 listopada 1958 r. przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne oraz 
osoby prywatne bez prawa dalszej odprzedaży.

K7127

POWIATOWY ZWIĄZEK GMINNYCH SPOŁDZ. „SAM. CHŁOPSKA” 
W POZNANIU, ulica Kolejowa 1/3

OGŁASZA PRZETARG
na sprzedaż maszyn i narzędzi rolniczych w następujących punktach:

2.

3.

n

H

jest do nabycia we wszystkich księgarniach 
„Domu Książki” oraz w kioskach „Ruchu”. 

Można również zamówić
w Dziale Handlowym PZWL — 
Warszawa, ulica Chocimska nr 22 

Wysyłamy kalendarzyk natychmiast.
K7096

:: ::

K s:

PGR JEZIORKI, pow. Poznań — I przetarg 17. XI.
II przetarg 24. XI. 1958 r. — III przetarg 1. XII. 1958 r.
POM STĘSZEW - DĘBINKO I przetarg 18. XI.
II przetarg 25. XI. 1958 r. — III przetarg 2. XII. 1958 r.
POM TARNOWO PODGÓRNE I przetarg 19. XI.

1958 r.

1958 r.

1958 r.
II przetarg 26. XI. 1958 r. — III przetarg 3. XII 1958 r.

4. OSR GOLĘCIN — I przetarg 20. X. 1958 r. — II przetarg 27. XI.
1958 r. — III przetarg 4. XII. 1958 r.

5. PGR OWlNSKA — I przetarg 21. XI. 1958 r. — II przetarg 28. XI. 
1958 r. — III przetarg 5. XII. 1958 r.

G. PGR POBIEDZISKA — I przetarg 22. XI. 1958 r. — II przetarg 
29. XI. 1958 r. — III przetarg 6. XII. 1958 r.
Przetargi odbędą się w godzinach od 8 — 15. Maszyny i na­

rzędzia rolnicze można oglądać w. w. punktach sprzedaży w godz. 
urzędowych. W przetargach mogą brać udział gospodarstwa pań-
stwowe, uspołecznione i prywatne. K7046

| OGŁOSZENIA DROBNE fe
Sprzedam westfalkę, sza­
fę antyk, bilard, forte­
pian do ćwiczeń. Poznań, 
Głogowska 100 m 1. 33838g
Lodówkę 400 litr. ATE 
sprzedam. Oglądać: Po­
znań, ul. Ściegiennego 21. 

33888g
Sprzedam futro zagranicz­
ne. Poznań, ul. Marchlew-
skiego 34 m. 6. 33898g
Motocykl WFM' jak nowy 
sprzedam. Poznań, telefon
96-77. lOlg
Tchórzo-fretki z wiosen­
nych wykotów sprzed a je 
Hodowla — Lankosz, Kra 
ków, Rynek 45 m. 4, tel.
577-75. K7131
Lametę staniolową, włos 
celofanowy, anielski do 
ozdób ćhóińko^yćh oferu­
je Wytwórnia, Bydgoszcz, 
Nakielska 69 m. 5. 7133
Szynszyle 
sprzedam.

hodowlane 
Wojtaszyk,

Bydgoszcz, Nowa 26 m. 2a
Szwederowo. K7134

Pianina markowe okazyj­
nie sprzedamy. Magazyn 
Fortepianów. Poznań, Czer 
wpnej Armii 39. 33397g
Rower damski sprzedam. 
Poznań, ul. Głogowska 135
(warsztat). 34205g
Platformę 2 t. sprzedam. 
Stan dobry. Opony 600X16. 
Poznań - Zegrze, Rzeczań-
ska 24. 34023?
Okazja! Sprzedam moto­
cykl „Jawa” 250 ccm rok 
prod. 57, w dobrym stanie. 
Adres wskaże Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
nr 34027g.
Sprzedam samochód „Mer 
cedes” V-170 w idealnym 
stanie. Kąkolewo nr Oli k.
Leszna. 34036g
Motocykl Simson 250 ccm 
mało używany, z powodu 
choroby spiesznie sprze­
dam. M. Stachowiak, 
Śrem, Zielona 5, teł. 521. 

34037?
Sprzedam wózek dla lalki.
Poznań, Kopernika 4 m. 3
(parter). 34039g
Sprzedam silnik 7,5 kW 
oraz silnik 0,8 kW z spi­
ralą (wężem). Poznań, Prą 
dzyńskiego 56 m. 10. O-
strowski. 34O44g
Sprzedam okazyjnie sa­
mochód osobowy „Ci­
troen” w dobrym stanie, 
Władysław Wachel, Gul- 
czewko, pow. Września, 

‘stacja kol. Marzenin (700 m
od stacji). 34054g

Dnia 13 listopada 1958 r. zasnęła w Bogu, opa­
trzona Sakramentami św., nasza ukochana mat­
ka, teściowa i babcia, śp.

z Bonieckich

Walentyna Kuźniak
Pogrzeb odbędzie się 16 bm., o godzinie 15 

z kaplicy cmentarza w Swarzędzu.
W smutku pogrążony

SYN BOLESŁAW Z RODZINĄ
102"

Dnia 12 listopada 1958 r. zmarł, śp.

Stanisław Kiszka
pracownik Prezydium Rady Narodowej m. Po­
znania — Wydział Budżetowo-Gospodarczy.

W Zmarłym tracimy wzorowego pracownika.
Cześć Jego pamięci!

RADA MIIEJSCOWA ZZPPiS
PREZYDIUM RADY NARODOWEJ

M. POZNANIA K7110

Sprzedam nawijarkę pół­
automatyczną. Poznań, 
Dolna Wilda 26 (warsztat). 

34051g
Maszynę do szycia szaf­
kową sprzedam. Poznań, 
Dzierżyńskiego 36 m. 3.

34060g
Maszynę do szycia kra­
wiecką sprzedam. Poznań, 
Gwardii Ludowej 6 m. 4. 

34061g
Norki standardowe sprze­
dam okazyjnie z klatkami 
lub bez. Jan Biegański. 
Pobiedziska, ul. Poznań­
ska 29. 34069g

Pokój z kuchnią, łazien­
ką centr. ogrz. (Dębiec) 
zamienię na pokój samo­
dzielny. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 33656g, __ __
Zamienię pokój 28 m2 z 
używaniem kuchni na 2 
pokoje (Ogrodowa). Wa­
runki do omówienia. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla

___ ____________
Zamienię duży pokój z 
kuchnią Dębiec na 2—3- 
pokojowe z kuchnią. Zwró 
cę koszty. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie- 
gb 3 dla 34011g,

GMINNA SPOŁDZ. „SAMOPOMOC CHŁOPSKA” 
W JUTROSINIE

WZYWA
WSZYSTKICH UDZIAŁOWCÓW

oraz spadkobierców po zmarłych członkach za­
mieszkałych poza terenem działalności naszej 
spółdzielni o zgłoszenie się do dnia 30 listo­
pada 1958 r. oraz podanie miejsca zamieszkania 
lub wskazanie adresu działającej Gminnej 
Spółdzielni „Samopomoc Chłopska” na danym 
terenie w celu przekazania udziału i nadwyżek 
z czystego zysku. Po wyżej oznaczonym termi­
nie Gminna Spółdzielnia dokona likwidacji kon­
ta i stan jego przeniesie na fundusz zasobowy.

K7106

Samochód „Skodh” sprze­
dam. Poznań, Matejki 7 
m. 14 (w podw., od godz.
13—15). 34074g

Rencistka z córką prac, 
poszukują pokoju na okres 
zimowy (pomoc przy dzie 
ciach niewykluczona). O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
34057g.

Marchwi czerwonej więk 
szą ilość sprzedam. Po- 
znań-Starołęka, Skoczow 
Ska 19. 33873g
Sprzedam wózek autko- 
koszykowy. Poznań, Ka­
nałowa 15 m. 2. 34106g
Sprzedam tanio 4 skórki 
baranie brązowe. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Świer­
czewskiego 3 dla 34111g.
Sprzedam lub oddam w 
dzierżawę pod zabez­
pieczenie platformę no-
wą na 
niem).

16-kach 
Adres

Biuro Ogłoszeń, 
czewskiego 3 dla

(z ko- 
wskaże 
Swier- 

34116g.

Lokale
Zamienię samodzielne 2 
pokoje z kuchnią, łazien­
ką, tel., I piętro, na po­
dobne 3-pokojowe przy 
tramwaju, najchętniej Ła- 
zarz-Jeżyce. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 33094g,
Poszukuję pokoju wzgl. 2 
pokoi z kuchnią i przy- 
należnościami za pełnym 
zwrotem kosztów, najchęt 
niej w willi, ładnej dziel 
nicy. Poważne oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 33333g.
Duże 2 pokoje i kuchnią, 
łazienką, zamienię na rów 
norzędne lub większe tyl­
ko samodzielne parter Ła 
zarz. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 33702g.
Pokój z kuchnią samo­
dzielne, I piętro, przed 
Rynkiem Wildeckim za­
mienię na podobne lub 
większe. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 34056g.

Nieruchomości
Dom 1-rodzinny w Gosty­
niu z zabudowaniami oraz 
5 morgów roli na sprze­
daż. Mieszkanie 4 pokoje i 
kuchnia. Anna Namysło-. 
wa, Gostyń, ul. 1 Maja 3.

33462?
Sprzedam 3 morgi ziemi 
— 20.000 zł całość zadrze­
wiona (drzewa owocowe), 
w okolicy Dolska. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Swier- 
czewskiego 3 dla 33816g.
Sprzedam dom w Lesznie 
5X2 pokoje z kuchnią i 
przynależnościaml. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer- 
czewskiego 3 dla 36000p.
Sprzedam domek 3 poko­
je, kuchnia, łazienka, lo­
kal warsztatowy 50 m, 
plac 1000 m8 — sprzedam 
— wydzierżawię betoniar- 
nię. Leszno, Słowiańska 
22 m. 6, tel. 406. 36402p
Sprzedam gospodarstwo 2 
ha przy mieście pow. No­
wy Tomyśl. Cena według 
ugody. Jan Bąk, Paproć 
12, Nowy Tomyśl. 36404p
Spiesznie sprzedam par­
celę, kompletnie uzbrojo­
ną. zadrzewioną 1000' m2. 
Ostroróg, Poznań, telefon
501-62. 33893g
Sprzedam parcele budow­
lane w Antoninku. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 3392Ig.
Gospodarstwo rolne 14 ha 
w całości, połowę lub czę 
ściowo na ogrodnictwo 
lub hodowlę między szo­
są a Jeziorem Kiekrz w 
Chybach sprzedam. Oglą­
dać u p. Amanowicza 
wzgl. Kłaka. Oferty dla 
właścicielki: Irena Paja, 
Zaczernię 296, pow. Rze­
szów. 3395 3g

Dnia 14 listopada 1958 r. zasnęła w Bogu, po 
długich i, ciężkich cierpieniach, namaszczona 
Olejami św., nasza najukochańsza matka, 
ściowa i babunia, przeżywszy lat 67 śp.

te-

Zofia Bibrowicz
z domu Goldbeck

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 17 bm., 
o godz. 10,30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

Poznań, Welland-Kanada.
RODZINA

63g

Dnia 13 listopada 1958 r. zasnęła w Bogu, po 
ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramentami 
św., moja ukochana żona, nasza najdroższa mat- 
kb, teściowa i babcia, przeżywszy lat 68, śp.

Aniela Wójt
z domu Nowak

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek. 17 bm., 
o godz. 11,20 na cmentarzu na Jeżycach.

40?
W głębokim smutku pogrążeni 

MĄŻ, CÓRKA, SYNOWIE I RODZINA

Kupię pół domku z ogro­
dem blisko tramwaju. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
33951g.____________________  
Parcelę kupię w Gnieź­
nie. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 33955g.________________  
Kupię wolny domek w 
Poznaniu lub okolicy z 
dobrym dojazdem do 
80.000 zł. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 33959g.
Sprzedam domek 2-poko- 
je z kuchnią na Juniko- 
wie z równoczesną zamia­
ną na wolne mieszkanie 
w Poznaniu — podobne 
Adres wskaże Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 33994g. . i .
Kupię domek przy tram­
waju (wolny).. Oferty z 
opisem i ceną Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 34002g.
Kupię działkę pod budo­
wę od 500—800 m8 na 
przedmieściu Poznania. 
Zgłoszenia: Czesław Niw- 
czyk, Świebodzice, ulica 
Wojska Polskiego nr 12, 
pow. Świdnica. 34020g
Sprzedam lub zamienię 
na samochód osobowy 
parcelę z materiałem bu- 
dowlanypa w Poznaniu. 15 
min. od autobusu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 34O22g.
Kupię domek z ogrodem 
na wsi zelektryfikowany, 
wzgl. wydzierżawię. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 34025g.

Różne

Lekarskie
Dr Marian Kielasiński, le­
karz specjalista chorób 
wewnętrznych, szczegól­
nie wątroby i żołądka oraz 
elektrokardiografia serca 
przyjmuje codziennie od 
godz. 8----- 10 i od 14-15. Po­
znań, Czerwonej Armii 17. 
_____________________ 33820g 
Dr med. K. Bandych. Spe­
cjalista urolog — choroby 
nerek i pęcherza — wzno­
wił przyjęcia. Poznań, 
Plac Wolności 9.___ 34024?
Gabinet psychologiczno - 
lekarski dla dzieci — dzie 
ci trudne, nerwicowe, o- 
późnione w rozwoju umy­
słowym. Gabinet czynny 
w piątki godz. 14 — 19, Po 
znań, Kochanowskiego 2.

• 32204g

Radioodbiorniki zestraja, 
naprawia szybko 1 dobrze 
inżvnier Siemma Poznan, 
Garbary 67a m. 9. 27765g
Telewizory, radioodbior­
niki wszystkich typów, 
zestraja, naprawia szybko 
firma „Radio Wenus”. Po 
mań, Wielka 20 Odbior­
niki nowszej produkcji w 
dwóch dniach. 31147?
Cerownia artystyczna 
przyjmuje prace. Poznań- 
Łazarz, Engla 11 m. 9;

32978g
Maszynę do szycia uni­
wersalną nowoczesną 
szwedzką „Husqvarna” po 
siadam, przystąpię do spół 
ki. Oferty Biuro Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3, dla 
33242g. _______________ ___
Domy dwa, z ogrodem 
owocowym, miejscowość 
letniskowa niedaleko Mię 
dzyzdrojów, egzystencja 
doskonała również na ho­
dowlę zwierząt futerko­
wych — do wynajęcia. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 
33243g.
Anteny telewizyjne — wy­
dajne — szybko instaluje. 
„Elektronika”, inż. Cier- 
nioch, Poznań, ul. Strze- 
szyńska 51b, tel. 845-72. 
Specjalność daleki odbiór.

35820P
Swetry, blezery wykonu­
je z własnej i powierzo­
nej wełny. Poznań, Czer­
wonej Armii 25 m. 6, II p.

33291g
Poszukuję wspólnika han 
dlowca z gotówką od 20 
tys. zł. Posiadam sklep 
handlowy. Adres Broni­
sław Patriok, Kępno, Ry- 
nek 29.35120p
Farbuje, odświeża, płasz­
cze skórzane, torebki, 
teczki, buty zamszowe 
„Blask”. Poznań, 27 Grud 
nia 5, w podwórzu. 33891g
Wynagrodzenie dam za 
dostarczenie oryginalnego 
kwitu lub złożenie oświad 
czenia na płacenie w cza­
sie wojny czynszu za mie­
szkanie w domu w’Pozna- 
niu przy ul. Sew. Mielżvń 
skiego 28 (Plac Nowomiej 
ski 3) niemieckiemu po­
wiernikowi — (TreuhŚn- 
der). Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 33871g.

_______Zguby_______
Pozostawiono w taksówce 
na trasie Rynek Jeżycki, 
Plewiska w dniu 8. 11. br. 
portfel z dokumentami i 
gotówką na nazwisko Jan 
Dukat, Plewiska. Grun­
waldzka 8. Uczciwego zna 
lazcę proszę o zwrot za 
wynagrodzeniem. 33947g
Zginął piesek ostrowłosy 
terier suczka (nierasowy) 
dnia 10. XI. w Okrąglaku. 
Zwrot za wynagrodze­
niem. Poznań. Kantaka 1 
m. 9. dr J. Kajewrski.
_______________ 34070g 
Zgubiono legitymację.służ 
bowa w dniu 27. IX. 58 r. 
nr 1338 wydaną dn. 14. IX. 
54 r. przez Prez. Pow. 
Rady Narodowej Nowy 
Tomyśl. Referat Kadr na 
nazwisko Teresa Ejlis, 
wychowawczyni przed­
szkola w Sliwnie, powiat 
Nowy Tomyśl._____ 36399P

Matrvmonialne
Pan! lat 47 inteligentna, 
przystojna, gospodarna, 
poszukuje pana do lat 53, 
wykształconego na stano­
wisku. Tylko poważne o- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
33636g.
Panna, lat 27, średniego 
wzrostu, wesoła, doma- 
torka, posiadająca więk­
szą gotówkę z braku zna­
jomości pozna odpowied­
niego pana (może być z 
prowincji). Oferty tylko 
z fotografią Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 33874g.
Wdowiec, lat 37, własne 
mieszkanie z 4-letnią 
dziewczynką pozna wdo­
wę lub pannę do lat 30. 
Poważne oferty (ze zdję­
ciami — zwrot zapewnio­
ny) — do Biura Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
33895g.

Druk : Zakłady Graficzne im. M. Kasprzaka 
w doznaniu R-g



Dla przyszłych 
gospodyń wiejskich

Młodzież żeńska, mająca w 
przyszłości objąć obowiązki 
matek, .i gospodyń domu, win­
na być i praktycznie, i teore­
tycznie przygotowana do speł­
niania swej roli. Pomocą tu 
służą szkoły rolniczo-gospodar 
cze dla dziewcząt.

Jedną spośród tych szkół 
jest Szkoła Rolniczo-Gospodar 
cza dla dziewcząt w Nietążko- 
wie. Posiada ona doświadczo­
ny i fachowy personel, pod 
którego kierownictwem każda 
uczennica zdobędzie odpo­
wiedni zasób wiedzy, potrzeb­
nej jej później w życiu.

Do szkoły przyjmuje się 
dziewczęta od 16 do 25 lat, w 
zasadzie po 7 klasie szkoły 
podstawowej, pochodzące z go­
spodarstwa indywidualnego 
lub uspołecznionego.

Rok szkolny rozpoczyna się 
15 stycznia i trwa do 15 grud­
nia. Szczegółowej informacji 
udziela kierownictwo Rocznej 
Szkoły Rolniczo-Gospodarczej 
w Nietążkowie p-ta Śmigiel 
powiat Kościan.

• liwości produkcyjne transak-
Jadą buraki do cukrowni

Fot. K. Przychodzki

Fabryka Dywanów, Chodni­
ków i Wycieraczek w Luba­
szu, należąca do Czamkow- 
skich Zakładów Przemysłu Te­
renowego, zrobiła na Jesien­
nych Targach Krajowych w 
Poznaniu prawdziwą furorę. 
Wystawione eksponaty zjed­
nały sobie z miejsca nabywców 
z różnych pionów handlowych 
całej Polski. Zamknięcie tran­
sakcji musiało jednakże nastą­
pić już w pierwszym dniu Tar 
gów, gdyż zawarte na 8 i pół 
miliona umowy objęły już ca­
łą pulę towarową na rok 1959. 
Gdyby pozwalały na to moż-

SR?LKA o wągrowieckiej służbie zdrowia
W powiecie wągrowieckim czynnych jest 12 poradni 

specjalistycznych, 5 punktów felczerskich, 3 ośrodki 
zdrowia oraz 2 punkty lekarskie dojazdowe.

Ostrowskie drobiazgi

25 lat pracy 
dla miasta

nie

O unkty felczerskie w Paw- gmachu, dotychczasowe budyń
1 łowię Żońskim i w Łek- ki można by przeznaczyć na

pracują w nieodpowied-

25-lecie pracy zawodowej obcho­
dził ostatnio zastępca przewodni­
czącego Prezydium MRN w Lesz­
nie — Edmund Ratajczak, który 
w listopadzie 1933 roku jako 23-let- 
ni syn kolejarza, został przyjęty 
do pracy w ówczesnym magistra­
cie.

Po wyzwoleniu objął on stano­
wisko kierownika działu finanso­
wo-gospodarczego, następnie od­
działu planowania i kontroli. W 
1956 roku został wybrany prze­
wodniczącym Prez. MRN, a od 
nowej kadencji rad narodowych 
objął stanowisko zastępcy prze­
wodniczącego.

Do licznych gratulacji i życzeń 
dołączamy również i swoje.

nich pomieszczeniach. Uzębie­
nie dzieci szkolnych jest fatal­
ne i należy rozpocząć leczenie 
na większą skalę. Tymczasem 
wszystkim poradniom denty­
stycznym brak kompletnego 
wyposażenia.

Poradnie specjalistyczne
znajdują się w Wągrowcu w 3 
budynkach, zamiast w jed­
nym. Pacjenci więc muszą bie­
gać w jednej sprawie po róż­
nych przychodniach, uniemoż­
liwia to także wzajemne kon­
sultacje lekarzy. Najlepszym 
wyjściem z sytuacji byłoby po 
budowanie skromnego, ale od­
powiedniego dla otwartego le-

mieszkania.
Jeśli już mowa o zdrowiu, 

nie można zapominać o pro­
blemie wody. Na terenie po­
wiatu żadne z miast nie ma 
publicznych wodociągów ani 
kanalizacji. Na około 2.000 stu­
dni kopanych i wierconych w 
powiecie tylko 30 ma wodę 
zdatną do picia w stanie suro­
wym. W tej dziedzinie daje się 
zauważyć chociaż mała, ale 
stała poprawa.

Prezydia GRN w Pawłowie 
dońskim i Łeknie mają prze­
nieść punkty felczerskie do

dentystów do poradni denty­
stycznej w Wągrowcu.

W Szpitalu Po-wiatowym w 
Wągrowcu na II piętrze będzie 
w przyszłym roku pobudowa­
na druga sala operacyjna. Jed­
na z tych sal przeznaczona zo­
stanie wyłącznie do operacji 
ginekologicznych. W drugim 
zaś półroczu uruchomiony bę­
dzie oddział laryngologiczny.

Mieszkańcy Mieściska do­
czekają się wreszcie apteki, a 
Wągrowiec drugiej.

Stan czystości Wągrowca ma 
również ulec znacznej popra­
wie. Miasto otrzyma beczko­
wóz do mechanicznego oczy­
szczania dołów biologicznych.

To są plany władz powiato­
wych i zarazem gorące życze-

cje mogłyby sięgać 100 milio­
nów zł.

Kierownictwo Zakładów za­
mierza uruchomię własną przę 
dzainię. Za projektem tym 
przemawia szereg argumen­
tów. A'więc przede wszystkim 
uruchomienie przędzalni we 
własnym, posiadającym odpo­
wiednie hale obiekcie, wzmo­
głoby aktywizację zacofanego 
przemysłowo terenu, dając 
jednocześnie zatrudnienie 70 
pracownikom. Są też nieogra­
niczone możliwości zaopatrze­
nia w surowiec w postaci 
szmat, a więc surowiec o bar­
dzo niskiej cenie. Zakład był­
by uniezależniony od dostaw 
bardzo drogiej przędzy. Najle­
piej zresztą przemawia za tym 
fakt że koszt inwestycji za­
kreślonej na 1,800,000 zł. za­
mortyzowałby silę już w cią­
gu 3 lat. Ponadto zakłady 
miałyby możliwość podwoje­
nia produkcji z 7 na 15 mil. zł., 
możliwość wzrostu akumulacji 
i dalszego rozwoju zakładów.

Czarmkowsikie Zakłady Prze­
mysłu Terenowego, ubiegają 
się o kredyt z funduszu inter­
wencyjnego na zamierzoną in-
westycję. (S)

Wzrost kradzieży

o

oG

o

cznictwa specjalistycznego

lepszvch 
GRN i 
Skokach 
rodziny 
a wolne

lokali. Prezydia zaś 
MRN w Mieścisku, 
i Gołańczy przeniosą 

do innych mieszkań, 
lokale przeznaczą na

Na ostatniej sesji Miejskiej Rady 
Narodowej w Ostrowie przeprowa 
dzono wybory ławników do Sąąu 
Powiatowego. Spośród 120 kandy. 
datów wybrano 60.

W bieżącym rokn daje się zan-
ważyć 
wzrost 
w 1957 
szkodę

w powiecie wolsztyńskim 
kradzieży leśnych. O ile 
r. wpłynęło 15 spraw na 
lasów państwowych, to w

pierwszej połowie br. wpłynęło do
nia mieszkańców, Oby zostały | sądu aż 40 spraw o
zrealizowane! (Kdw) leśne.

kradzieże 
(ks)

Ulice Kordeckiego i Różanu^ 
wzbogaciły się o sieć wodociąg0, 
wą. Także nowe osiedle domków 
jednorodzinnych w dzielnicy 2a, 
charzewskiej otrzymało wodocią'

W najbliższym czasie nowe punk 
ty świetlne zainstalowane zostaną 
na ulicach osiedla domków jedno- 
rodzinnych i Osiedla Robotnicze- 
go.

Również na ostrowskich ulicach 
zabłysną światła jarzeniowe. Za­
kład Energetyczny z Kalisza za­
łoży w I kwartale przyszłego ro-
ku te lampy pod dworcem kolejo- 

i na ul. Gen. Swierczewskie-wym 
go-

Na 
nych 
4.200

remonty domów mieszkał, 
w roku 1959 miasto otrzyma 
tys. zł. Suma ta jest zbyt

mała. Przeprowadzone będą tylko 
naprawy zabezpieczające. (mi)

Listopad
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sobota

Imieniny

Gertrudy, 
Eugeniusza

Teatry
W Poznaniu — jutro:
OPERA — g. 19 „Borys Godu­

now”; POLSKI — g. 11.30 i 15.30 
„Jaśnie pani Zebrakowa”; g. 
19 „Rozbity dzban”; NOWY — 
g. 15.30 „Pan Jowialski” i 19 
„Dzień jego powrotu”; OPE­
RETKA — g. 18.30 „Bal w Sa- 
voy’u”; KOMEDIA MUZYCZ­
NA — g. 16.30 i 19.30 „Porwa­
nie Sabinek”; SATYRY — 
g. 20 „Powrót Alcesty”; MAR 
CINEK — przedst. zamkn.

W terenie — dziś:
KRZYZ — „Grzegorz Dan- 

din”; DĄBIE — „Mazepa”; 
SZUBIN — „Ciotunia” i „i 
downy kwiat”; ŁASK — „I 
z takim zrobić”; KALISZ 
„Ich czworo”;; OLESNO
.Przygoda florencka”.

Kina

O

o

ę

Cu- 
[ co

KALISZ — Syrena: „Wuja- 
szek z Ameryki” (niem., 12 1.); 
Stylowe: „Cichy Don” (III ser., 
radź, 16 1.); Wolność: „Kalosze
szczęścia.”
GNIEZNO

(polski, 16 1.);
Lech

wieczór” (jug., 16 1.)
„Sobotni
Polonia:

„Dziewczęta z Florencji” (wło­
ski, 18 Dl* OSTROW — Roma: 
„Zbrodnia i kara” (franc., 16 
L); Słońce: „Siostry” (radź., 16 
1.); LESZNO — Panorama: „Po­
piół i diament” (polski ,18 1.).

Radio
PROGRAMI

15 — C. Franek: Preludium 
Chorał i Fuga wykona Ryszard 
Bakst — fortepian; 15.30 — z 
życia Zw. Radź.; 16.05 — aud. 
aktual.; 16.15 — sobotnie popo­
łudnie; 17 — dla dzieci „Otwar 
ta szkatułka”; 17.30 — muz. i 
aktual.; 17.55 — na wesoło; 18.40 
encyklopedia humoru i saty­
ry; 19.26 — wiad. sport.; 19.30 — 
podwieczorek przy mikrofo­
nie; 21.05 — muz. baletowa; — 
21.30 — mel. tan.; 22 — wesoły 
kramik; 22.15 — muz. tan.; 23.10 
muz. tan.

PROGRAM II (Poznań)
15.10 — pieśni ziemi nadodrzań 

sklej; 15.30 — dla dzieci „Ucz­
my się recytować”; 15 — mel. 
jazzowe w wyk. Sekstetu Bon- 
ny Goodmanna i Dave Bru- 
becka; 16.25 — gra Pozn. Kwar­
tet Rytm.; 16.45 — reportaż; 
17.15 — marsze; 17.30 — radio- 
express; 17.50 — co przynosi ju­
trzejsza niedziela sport.; 17.55 
koncert estradowy z okazj i 
400-lecia Poczty Polskiej;; 18.25 
koresp. z zagranicy; 18.35 — 
muz. i aktualn.; 19 — gra Ork. 
Tan. PR; 19.35 — aud. aktual.; 
19.50 — Opr. Otto Lindeman: 
„Trzech Straussów”; 20.27 — 
kronika sport.; 20.40 — gra 
Pozn. 15-tka Radiowa; 21 — Ma
tysiakowie; 21.30 zgaduj

zgadula; 23.23 — muz. tan.; 24 o 
muz. tan. o

O
Niedziela: O

PROGRAM I "
10 — magazyn wojskowy; — < > 

10.30 — przeglądy i poglądy; 11 * * 
mozaika muzyczna; 11.42 — ma- J 
gazyn nowości techniki; 12.10 o 
od Straussa do Lehara; 12.45 — o 
niezapomniane stronice: 13.15 — 
mel. do tańca gra Polska Ka- ,,

cel° służby zdrowia.
W związku z likwidacją Re­

jonu Lasów Państwowych w 
Wągrowcu Prezydium PRN 
stara się o przeznaczenie całe­
go obiektu służbie zdrowia, 
myśli też o jak najszybszym 

•obsadzeniu stałymi lekarzami 
— dentystami poradni denty­
stycznych w Ośrodku Zdrowia 
w Gołańczy, Damasła-wku i 
Mieścisku, czyni również sta­
rania o pozyskanie 2 lekarzy

Na pierwszym miejscu
pijacy i chuligani

pela F. Dzierżanowskiego; 13.45 
zielony magazyn: 14 — gdzieś 
w powiecie; 14.40 — taniec i 
piosenka; 15 — z życia Zw. Ra­
dzieckiego; 15.30 — miłośnikom 
pięknej muzyki: 16.05 — tygod­
niowy przegl. wyd. międzyna­
rodowych; 16.20 — Teatr Młode 
go Słuchacza; 17.20 — muz. ta­
neczna;; 19.26 — wiad. sport.; 
19.30 — niedzielne spotkanie 
przy muzyce; 20.10 — mel. roz­
rywkowe; 20.29 — wyniki „To­
to-Lotka”; 20.30 — Matysiako­
wie; 21.05 — gra Ork. Tan. K. 
Turewicza; 21.40 — C. K. De­
zerterzy; 22.10 — ze świata o- 
pery; 22.57 — Komunik. Total.
Sport.: 23.10 — 

Wiadomości:
21 i 23.

PROGRAM

muz. tan.
6, 7, 8, 9, 18, 19,

o

O

O o o o

9.50 
u - 
stwo;

pozn.
n (Poznań) 
koncert życzeń

jednostronne małżeń-
11.30 — słuchamy muz.

o

ludowej; 11.55 — chwila muzy- o 
ki; 12.04 — poranek symf.; 13.15 11 
„Promienie”, 13.35 — inf. Ko-JJ 
mitetu Bud. Domu Starców im. i > 
Rodziny Matysiaków; 13.40 —O 
koncert życzeń; 15 — dla dzie- ’’ 
ci „Otwarta szkatułka”; 15.45,, 
fel. teatralny E. Elbanowskiej; o 
16 — aud. poetycka młodych; ' * 
16.30 — wybitni pianiści, uczę- ,,
stnicy 
im. Fr. 
koresp. 
chwila

Międzynar. Konkursu 
Chopina w W-wie; 17.95 
z zagranicy; 17.15 — 
muzyki; 17.29 — dwaj

komediopisarze jako dwie figu­
ry; 17.50 — wyniki PGL „Ko­
ziołki”; 17.55 — koncert w wyk. 
Pozn. Kwartetu Rytm.; 18.55 
pog. red. H. Barańskiego pt. 
„Dni Litewskie w Poznaniu”;
19.30 — transm. inaugur. Kon-
certu Symf. sali Państw.
Filharm. im. Ignacego Paderew
skiego w Bydgoszczy 
wyniki „Toto-Lotka”;
ogólne wiad. sport, 
pozn. wiad. sport.:

21.30
22.05

22.35

o

o o“ o — o _ o
22.45 — gra

Wróci. Kwintet Rytm.; 23.95 — 
muzyka chińska; 24 — muzyka 
taneczna.

Wiadomości: 6.30, 7.30, 8.30, 17, 
22 i 23.50.

Telewizja

O

o 
o

Dziś: 1
17 — Kajtusiowe kino; 18 — i 

„Pi x oko”; 19.30 — dziennik 1 
(W-wa); 20 — „400-lecie Poczty ] 
Polskiej — koncert estradowy < 
— transm. z Hali Parkowej w 
Katowicach; 22 — Teatrzyk Te- ‘ 
lewizji „Pod Piłatem”. <

Niedziela: <
16.45 — progr. filmowy (Ka- J

o

towice); 18 tele-turniej
(W-wa); 19.30 — dziennik (War­
szawa): 20.15 — piosenki fran­
cuskie i hiszpańskie (W-wa); 
20.40 — film fab. prod. franć.,

t«•
pt. „Ucieczka skazańca” od lat i
12. ♦

Z Jarocina
CORAZ WIĘCEJ ZESPOŁÓW 

MASZYNOWYCH
W powiecie jarocińskim jest 

już 16 zespołów maszynowych. 
Działają one przy kółkach rol­
niczych. Najlepiej zaopatrzone 
są w Boguszynie, Żernikach i 
Tarcacb. Mają one agregaty 
omłotowe, ciągniki, pługi 3- 
skibowe, żniwiarki. W tego­
rocznej kampanii żniwno-omło 
towej oddały one duże usługi.

(alk)
ZĘBY I PASTA

Wszędzie można kupić pastę 
do zębów, tylko nie w Jaroci­
nie. Czyżby ktoś z handlu za­
planował „brudne zęby” w 
tym mieście? Młodsze roczni­
ki są z tego zadowolone.

RATUNEK
Z KOSZALIŃSKIEGO

Pow. Z w. Kółek i Org. Rol­
niczych w Jarocinie zajął się 
sprowadzeniem ziemniaków do 
sadzenia z województwa ko­
szalińskiego. Tamtejsze odmia­
ny zdały już egzamin na te­
renie powiatu. Spółdzielnie 
produkcyjne i państw, gospo­
darstwa zwróciły się po od­
miany do woj. szczecińskiego 
i do okolic Kołobrzegu. Od no­
wych odmian uzależniona jest 
tu hodowla bydła, która ma 
tendencje zniżkowe. (alk)

Niesłabnąca działalność róż­
nych elementów chuligańskich, 
piratów drogowych i innych 
amatorów częstego wchodze­
nia w kolizję z prawem przy­
sparza dużo pracy kolegiom 
orzekającym.

W okresie mimem ych diwuch 
kwartałów do Kolegium Orze­
kającego Prezydium Powiato­
wej Rady Narodowej w Ple­
szewie wpłynęły 442 sprawy, z 
których rozpatrzono 358. Za 
pijaństwo i zakłócenie porząd­
ku publicznego rozpatrzono 51 
spraw, za nieprzestrzeganie
przepisów drogowych 101.
za przestępstwa handlowe — 
36 oraz za przekroczenia po­
rządkowe i inne — 114 spraw. 
Kolegium Orzekające wymie­
rzyło ogółem grzywien na 84 
tys. złotych.

Znacznie mniejszy ruch 
spraw karnych zanotować na­
leży w gromadach powiatu 
pleszewskiego, gdyż w tym sa­
mym okresie na 22 gromady, 
wpłynęło ogółem 165 zawia­
domień o wykroczeniach, z 
których rozpatrzono 150. 
Wśród ukaranych: 21 pijaków 
i chuliganów, 39 osób nie prze­
strzegających przepisów dro­
gowych i 67 osób ukarano za 
nieprzestrzeganie przepisów 
porządkowych i inne wykro- 
czei^a.

Kolegium Orzekające przy 
Prezydium Miejskiej Rady Na 
rodowej w Pleszewie ma rów­
nież w wymierzanych karach 
poważny odsetek chuliganów 
i piratów drogowych. Na 128 
zawiadomień za chuligaństwo 
ukarano 44 osoby, a za nie­
przestrzeganie porządku na

Już o choinkach
Pamiętamy dobrze jakie 

koleje losu przejść musiał
to 
w

drogach publicznych 
osoby.

54

Komisje do Walki ze Spe­
kulacją i Nadużyciami w Han­
dlu przy Prezydium PRN w 
ostatnim kwartale 1 sprawę 
skierowały do Prokuratora Po­
wiatowego, 15 — do Kolegium 
Orzekającego oraz 4 sprawy 
do zainteresowanych instytucji 
z wnioskami o usunięcie stwier 
dzonych niedociągnięć. Najpo- 
ważniejsizą ilość spraw stwier­
dzono w sklepach Powszech­
nej Spółdzielni Spożywców w 
Pleszewie (7 spraw). (hs)

Meldunek
Na budowę szkół z okazji 

Tysiąclecia pracownicy Wol- 
sztyńskich Zakładów Teren.
Przemysłu Mat. Bud. w Ro
starze wie wpłacili I ratę
kwocie 4.736,60 zł.

w

Dbajmy o oborę
W powiecie średzkim stan 

bydła w gospodarstwach indy-
widualnych spółdzielczych
nie jest zadowalający. Przepro 
wadzone badania wykazują 70 
proc, zagruźliczenia. Jest to 
zjawisko niedobre, gdyż łączy 
się z nim niebezpieczeństwo za 
rażania ludzi gruźlicą poprzez 
mleko.

Wielu gospodarzy nie zdaje 
sobie też sprawy z tego, że na 
zdrowotność bydła i w ogóle 
inwentarza ma olbrzymi 
wpływ sam stan pomieszczeń. 
Nie przeprowadza się odkażeń, 
nie maluje się wapnem ścian, 
nie przewietrza się obór, skąpi 
się ruchu i światła. W takich 
warunkach inwentarz czuje się 
źle, zapada między innymi na 
gruźlicę.

Rolnicy pow. średzkiego win 
ni więcej korzystać z porad 
służby weterynaryjnej. (k)

ubiegłym roku każdy amator 
choinki świątecznej i noworocz 
nej. Tajemniczą przyczyną bra 
ku drzewek okazały się zbyt 
niskie marże, przynoszące de­
ficyt. Toteż, choć w Wielkopol 
sce zamówiono ponad 37 tys. 
sztuk choinek, sprzedano o 8 
tys. sztuk mniej. Było i tak, 
że nikt nie chciał podjąć się 
sprzedaży np. w Gnieźnie, Tur 
ku. Kaliszu i Wągrowcu.

Analiza ubiegłorocznych „do 
świadczeń” spowodowała zmia 
nę marż na opłacalne. Zwięk­
szono również zamówienia dla 
województwa na przeszło 42 
tys. sztuk. Są zatem widoki, 
że tym razem będzie lepiej, by 
le tylko poprawiła się jakość 
drzewek. Problem ten zostanie 
rozwiązany za 2—3 lata, gdy 
podrosną należycie choinki sa­
dzone od kilku lat specjalnie 
na drzewka świąteczne.

Już teraz trzeba pomyśleć o 
właściwej organizacji zaopa­
trzenia, sprzedaży i wyrębu, 
bo na namysły w grudniu bę-
dzie za późno. (zs)

TPD w Ostrzeszowie 
— dzieciom i młodzieży

Niedawno w Ostrzeszowie 
zorganizowano naradę aktywu 
społecznego, poświęcając ją 
zagadnieniom dzieci i młodzie­
ży. Dyskusja przyczyniła się 
do nakreślenia planu pracy na 
najbliższy okires dla Zarządu 
Oddziału Powiatowego Towa­
rzystwa Przyjaciół Dzieci. W, 
planie tym uwzględniono m. 
in. budowę placów i gier.

Do 1 czerwca 1959 r. posta­
nowiono czynem społecznym 
zbudować plac zabaw w Kra- 
szenicach i Jeleniach oraz 
ogródek jordanowski w Ostrze 
szowie.

Równocześnie zobowiązano 
się w ciągu dwóch lat zbudo­
wać stadion sportowy w 
Ostrzeszowie. Pomoc ofiaro­
wały zakłady pracy, młodzież 
oraz Prezydium PRN. (an)

Stanisław Knak, Pszczew. — Roś­
linki orzecha włoskiego należy za­
bezpieczyć na zimę w następują­
cy sposób: korzenie przykryć war­
stwą suchych liści drzewnych lub 
słomiastym nawozem. Lekko moż­
na także przykryć same pędy. Z 
lektur polecamy: „Sadownictwo” 
prof. Pieniążka i „Zarys Sadow­
nictwa” prof. dr. Wierszyłowskie- 
go. Jeśli chodzi o orzech włoski 
radzimy zaznajomić się z dwoma 
rocznikami „Hasła Ogrodniczego” 
— Tarnów, woj. krakowskie. Jest 
to czasopismo zajmujące się mię­
dzy innymi szczegółowo hodowlą 
orzecha włoskiego. (7698)

i. Dr K. Danek. Ogłoszenie ukaza- 
_ • ło się. Egzemplarz „Głosu” został 
_ | wysłany po wskazany adres. (7703) 

1 I J. Degórski, Lisewo. InterweniU
(jw) jemy w PRN w Koninie. (7664)

sport | Nasze przygotowania
do igrzysk olimpijskich

Dwuletnim planem przygotowań 
olimpijskich do XVII Olim­

piady, która odbędzie się w Rzy­
mie, objęte są w zasadzie wszyst- 
jkie olimpijskie dyscypliny spor­
tu (22), z tym jednak, że w lekkiej 
atletyce, boksie, kajakarstwie, pod 
noszeniu ciężarów, gimnastyce 1 
hokeju na trawie brany jest pod 
uwagę udział w igrzyskach przed­
stawicieli wszystkich konkuren­
cji. Natomiast w pozostałych wy­
sławienie reprezentacji narodowej 
uzależnione będzie od wykaza­
nej formy.

Niski poziom zimowych dyscy­
plin oraz wysokie koszty związane 
z wysłaniem ekipy sprawiają, że 
udział polskiej reprezentacji w 
Squaw Valley będzie raczej sym­
boliczny. Największe szanse startu 
— jak dotychczas — posiada szta­
feta kobiet.

Dwuletni plan szkolenia, opra­
cowany przez PKO1 przy współ­
pracy ze związkami sportowymi, 
jest centralny. Oznacza to, że cen­
tralnie opracowane są plany szko 
beniówe dla poszczególnych zawód 
iników. Centralnie szkoli się za- 
[wodników w ośrodkach PKO1, któ-

re istnieją na stadionie Skry w 
Warszawie, w Poznaniu, Chyli* 
cach, Spalę i Wałczu.

Planem szkoleniowym na 1959 r. 
będzie objętych 360 sportowców. 
Najliczniejszą grupę stanowią lek­
koatleci — 46 osób, z tym, że licz­
ba ta jeszcze wzrośnie, następnie 
szermierze — 32, wioślarze — 
pięściarze — 29. Członkowie kadry 
przygotowują się pod okiem 49 
najlepszych trenerów. W przy* 
szłym roku liczba ich wzrośnie do 
70.

Minima na tzw. trzecie 
olimpijskie” zdobyło przeszło 
zawodników, z czego naJw’™ 
przypada na lekkoatletykę — • (XI

50 lat

Śląsk-Wielkopolska
w hokeju

• r KS Spółdzielczo - Rzemieślniczy 
Posnania obchodzący w bieżąc} 
roku 50-lecie swego istnienia, u • 
dza dzisiaj akademię w sali z 
Rzemieślniczej przy ul. NieZ 0 
nych nr 2. Początek o godz.

Po okolicznościowym re^er3ja. 
nastąpi odznaczenie członków^^
służonych w rozwoju 
legitymującego się obecnie 
daniem 9 aktywnych sekcji.

posia* 
(X)

Na 
szcze

zakończenie sezonu raz je- 
zobaczymy dwie reprezenta-

cje w hokeju na trawie najsil­
niejszych okręgów, w pojedynku, 
który odbędzie się w niedzielę na 
boisku w Środzie. W składach obu 
drużyn zabraknie jedynie zawod­
ników, wyznaczonych do repre­
zentacji przeciwko Hiszpanii, (x)

Trójmecz
waterpolisłów

Dziś (o godz. 19) 1 jutro 
rozegrany zostanie w P{y wa. 
przy ul. Wronieckiej tr^meCtv]{ — 
terpolistów-juniorów: Energe 
Astra Krotoszyn — Polonia


